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złożył pos.tej Ludowej

otworzył mar- 
— Czesław Wy-

obrad Izba 
zmarłych w

statnim czasie posłów
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Uchwalenie dwóch nowych ustaw
14 bm. na pierwszym w wiosennej sesji posiedzenia 

Sejmu Izba uchwaliła dwie ustawy. Ustawę o prokuraturze 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej oraz ustawę o godzinach 
otwarcia placówek handlu detalicznego, zakładów gastro­
nomicznych i zakładów usługowych dla ludności oraz o roz­
kładzie czasu pracy pracowników w nich zatrudnionych.

Sfoeznta Gdańska
Na posiedzeniu Sejmu obec­

ni byli członkowie Rady Pań­
stwa z jej przewodniczącym 
Edwardem Ochabem oraz 
członkowie rządu z prezesem 
Rady Ministrów Józefem Cy-
rankiewiczem.

Posiedzenie 
szalek Sejmu 
cech.

Na wstępie 
czciła pamięć

u- 
o- 
na

Sejm: Mariana Jaworskiego i 
Sylwestra Leczykiewicza.

W pierwszym punkcie po­
rządku dziennego sprawozda­
nie sejmowej komisji wymia­
ru sprawiedliwości o przedło­
żonym ze wspólnej inicjaty­
wy Rady Państwa i rządu 
projekcie ustawy o Prokura­
turze Polskiej Rzeczypospoli-

ści prokuratury, a mianowicie 
prowadzenie badań w dziedzi­
nie problematyki przestępczo­
ści oraz koordynacji działalno­
ści prowadzonej przez inne or­
gany państwowe w zakresie 
ścigania przestępstw. W pro­
jekcie zestawione są podsta­
wowe obowiązki i uprawnie­
nia prokuratury, określona zo­
stała rola prokuratora w po­
stępowaniu sądowym, kar­
nym, cywilnym, w postępowa­
niu administracyjnym itp.

Elementem najistotniejszym — 
podkreślił pos. Śadurski — jest 
ustanowienie prokuratury nieza­
leżnej od organów administracji 
państwowej i podporządkowanej 
Radzie Państwa. Usytuowanie pro­
kuratury jako organu niezależne­
go ód administracji znajduje uza-. 
sadnienie przede wszystkim w 
tym, że sprawuje ona w pewnym 
zakresie kontrolę legalności ak­
tów administracyjnych i jest je­
dynym, jak gdyby „zewnętrznym”

Dokończenie na str. 2

W sobotę 15 bm. w Stoczni Gdańskiej (na zdjęciu) odbędą się 
uroczystości związane z nadaniem jej imienia Lenina. W przed­
dzień uroczystości stocznia przybrała odświętny wygląd. Budynki, 
hale produkcyjne, pochylnie i dźwigi na terenie stoczni zostały 
udekorowane biało-czerwonymi i czerwonymi flagami, portretami 
Lenina, emblematami stoczni i transparentami. Liczne plansze 
i fotografie ilustrują dorobek stoczni, która w okresie powojen­
nym zbudowała już 440 statków o tonażu 1.955.690 DWT. Ukazał 
się specjalny numer, „Głosu Stoczniowca”, zawierający m. in. 
opinie armatorów, głównie ZSRR, o wysokiej jakości i walorach 
statków budowanych w Gdańsku.

Do rady zakładowej w dalszym ciągu napływają od załogi 
nowe zobowiązania dotyczące zarówno produkcji, jak i prac spo­
łecznych. W I kwartale br. stoczniowcy zrealizowali blisko 1.600

30 tys. osób przeciw agresji w Wietnamie

Największa demonstracja 
antywojenna w historii USA

zobowiązań.
Program sobotnich uroczystości jest bogaty. O godz. 

otwarta zostanie jedna z bram Stoczni dla mieszkańców
10.30 
Trój-

Zapowiedziana na dzień 15 hm, w Nowym Jorku demon­
stracja przeciwko wojnie wiet namskiej będzie prawdopodob 
nie największa demonstracją antywojenną w historii USA. 
Policja nowojorska szacuje liczbę demonstrantów na co naj­
mniej 25 tys. a organizatorzy — na około 30 tys. Jednocześ­
nie podobna demonstracja odbędzie się w San Francisco.

Franciszek Śadurski (ZSL).
W swoim wystąpieniu pos. 

Śadurski podkreślił, że nowy 
projekt podporządkowany jest 
zadaniom zawartym w Kon­
stytucji. Przyjmuje on — zgod 
nie z Konstytucją — zasadę 
jednolitej prokuratury, której 
organy podlegają prokuratoro­
wi generalnemu PRL. Proku­
rator generalny podlega Ra­
dzie Państwa, która go powo­
łuje i odwołuje.

Projekt określa podstawowe 
zadania prokuratury — stwier 
dził mówca — w zakresie ści­
gania przestępstw, ochrony 
własności społecznej, i posza­
nowania praw obywatelskich, 
udziału w sprawach cywil­
nych, strzeżenia praworządno-

miasta, którzy będą uczestniczyć w uroczystości spuszczenia na 
wodę przemysłowej bazy-przetwórni rybackiej „Pomorze". Po 
zwodowaniu statku odbędzie się posiedzenie konferencji samo­
rządu robotniczego w dużej bali stoczni, gdzie nastgpi oficjalny 
akt nadania zakładowi imienia Lenina oraz wręczenie sztandaru. 
W konferencji udział wezmę przedstawiciele najwyższych władz 
partyjnych, państwowych i przemysłu okrętowego. (PAP)

Zakończenie konferencii szefów
państw Ameryki Łacińskiej

Decyzja o utworzeniu Wspólnego Rynku

W piątek konferencja na szczycie państw półkuli zachod­
niej w Punta del Este zakończyła swe prace. W godzinach 
rannych odbyło się uroczyste podpisanie tzw. „deklaracji po 
litycznej” której głównym punktem jest zapowiedź utworze­
nia wspólnego rynku Ameryki Łacińskiej Uczestnicy konfe­
rencji postanowili, że realizacja tego planu rozpocznie się w 
1970 roku a rynek będzie w zasadzie zorganizowany do ro­
ku 1985,

Jeden z punktów dokumen­
tu stwierdza, że prezydent 
Johnson ..deklaruje swe zdecy 
dowane poparcie dla tej obie­
cującej inicjatywy latyno-ame 
rykańskiej”.

Zdaniem obserwatorów je-

Konferenc-a prasowa 
Brandta w Londynie

Przed wyjazdem z Londynu
dwudniowych rozmowach 
dem brytyjskim, minister

z
po 

zą-
spraw

zagranicznych NRF, Willy Brandt 
wziął w piątek przed południem 
Udział w konferencji prasowej. 
Rząd NRF nadal stoi na stanowi­
sku — oświadczył on, iż układ o 
nierozprzestrzenianiu nie powi­
nien ograniczać pokojowego wy­
korzystania energii atomowej. — 
Rząd NRF z zadowoleniem powita 
przyłączenie się W. Brytanii do 
EWG — powiedział Brandt. (PAP)

PA?

Stan zdrowi Adenauera
W

NRF

pogarsza się
domu byłego kanclerza 
stale przebywa 7-osobo-

wa ekipa lekarzy. Stan zdro­
wia chorego pogarsza się z go­
dziny na godzinę. Rodzina 
Adenauera wątpi, czy uda się 
go uratować. (PAP)

dynie przedstawiciel Ekwado­
ru wstrzymał się od podpisa­
nia deklaracji Ekwador w dal­
szym ciągu nie kryje swego 
niezadowolenia z powodu obec 
nego stanu współpracy gospo­
darczej miedzy USA a Amery 
ką Łacińską. Po podpisaniu de 
klaracji prezydent Johnson o- 
puścił Punta del Este udając 
się do Montevideo a stąd oko­
ło godziny 16.00 czasu GMT od 
leciał bezpośrednio do Wa­
szyngtonu.

Deklaracja polityczna zawie 
ra również takie punkty, jak 
postanowienie o wzmożeniu 
wysiłków w celu powiększenia 
kwoty uzyskiwanej przez kra­
je Ameryki Łacińskiej z han­
dlu zagranicznego, zapowiedź 
poprawy warunków bytowych 
ludności wiejskiej, zwiększe­
nia wydajności rolnictwa oraz 
produkcji żywnościowej a tak 
że „położenie podstaw integra 
cji gospodarczej poprzez pro­
jekty wielonarodowe”.

Dokumenty nie zawierają 
konkretnego rozwiązania pro­
blemów. którymi najbardziej 
zainteresowane są kraje Ame­
ryki Łacińskiej, a mianowicie 
rozwoju na równych prawach 
handlu zagranicznego, ustano­
wienia sprawiedliwych cen na 
towary, udzielenia pomocy itp. 
W tych kwestiach Stany Zjed 
noczone nie wzięły na siebie 
żadnych poważnych zobowią­
zań. (PAP)

Wśród organizatorów demon 
stracji nowojorskiej znajdują 
się m. in. Martin Luther King. 
Floyd McKissick. Stockely Car 
micheal. przywódca separa­
tystów portorikańskich Pedro 
Rua. sekretarz potężnej organi 
zacji SDS (Students for Demo 
cratic Society). dwaj profeso­
rowie uniwersytetów itp. W 
San Francisco będzie przema­
wiał murzyński poseł do legi- 
slatury stanowej w Georgii. Ju 
lian Bond, rabin Abraham Fein 
berg. który przebywał niedaw 
no w Hanoi. dyrektor Regio­
nalnej Rady Związku Robotni 
ków Przemysłu Samochodowe 
go. r>opularnv aktor telewizyj 
ny David Vaughn itp.

Demonstranci nowojorscy 
złoża wizytę w ONZ.

Biuletyn organizatorów po- 
daje, że spodziewany jest przy 
jazd 12 specjalnych pociągów 
z pobliskich okolic i miast tak 
odległych, jak Chicago i De­
troit oraz ponad 50 specjal­
nych autokarów.

Jednocześnie bojówki Yaf, 
partia hitlerowska i wynajęte 
już za wczasu elementy kry­
minalne zapowiadają „kontr­
demonstrację”.

*

Z Wietnamu donoszą, że w 
czwartek doszło do walk mię­
dzy południowo-wietnamska 
armią wyzwoleńcza a wojska­
mi sajgońskimi które w środę 
rozpoczęły wielka operacje w 
delcie rzeki Mekong. Walki to 
czyły się w odległości 128 km 
na południowy zachód od Saj- 
gonu i trwały jeszcze w pią­
tek. Po obu stronach są straty. 
Partyzanci zestrzelili amery­
kański helikopter wspierający 
operacje wojsk sajgońskich.

Bombowce ..B-52” dokonały 
w czwartek wieczorem nalotu 
na domniemane pozycje party 
zantów w odległości 10 km na 
północ od Quang Tri. W czwar 
tek lotnictwo USA przeprowa

POGODA
Jak podaje PIHM — przewiduje 

się zachmurzenie przeważnie duże 
z przejściowymi lokalnymi, więk­
szymi przejaśnieniami, miejscami 
niewielkie opady oraz skłonność 
do burz. Na północnym zachodzie 
nad ranem możliwe lokalne przy 
mrozki. Temperatura maksymalna 
od 12 st. na zachodzie do 18 na 
wschodzie.

dziło 72 pirackie naloty na 
DRW. (PAP)

Debata sejmowa: w ławach rzą 
dowych (od lewej)) J. Cyrankie­
wicz, P. Jaroszewicz, Z. Nowak i 

S. Ignar.
CAF — Telefoto

Po raz pierwszy od dojścia do władzy

Porażka labourzystów
w wyborach samorządowych

Partia labourzystowska do­
znała w wyborach samorządo­
wych pierwszej dotkliwej po­
rażki od czasu dojścia do wła­
dzy. Według niepełnych jesz­
cze danych partia konserwa­
tywna w radzie samorządowej 
wielkiego Londynu uzyska 
prawdopodobnie około 80 man 
datów, zaś labourzyści tylko 
18 (na 100 miejsc). W po­
przednich wyborach partia la­
bourzystowska dysponowała 
większością 64 mandatów.

Podobna tendencja utrzymu­
je się w wyborach do innych 
organów samorządowych An­
glii i Walii. Konserwatyści o- 
panowali już organy samorzą­
dowe w okręgach: Lancashire, 
Cheshire, Leicestershire iWar- 
wickshire. Ostateczne wyniki 
wyborów w 58 okręgach An­
glii i Walii, które odbywają 
się 14 i 15 bm. znane będą do­
piero w przyszłym tygodniu.

Obserwatorzy polityczni za­
skoczeni są wynikami wybo­
rów samorządowych. Zwycię­
stwo konserwatystów okazało 
się daleko większe, aniżeli spo 
dziewali się tego nawet przy­
wódcy opozycji. Była to „smut­
na noc” — powiedział mini-

ster spraw zagranicznych przy 
wódca Labour Party, George 
Brown.

Porażka labourzystów jest 
w znacznym stopniu spowodo­
wana masową absencją zwo­
lenników Labour Party. Wy­
bory samorządowe nie są po­
pularną imprezą polityczną i 
na ogół odznaczają się niską 
frekwencją. (PAP)

Pozdrowienia SFZZ 
z okazji 1 Maja

Światowa Federacja Związków 
Zawodowych wystosowała z oka­
zji święta 1 Maja gorące, brater­
skie pozdrowienia dla ludzi pra­
cy i członków związków zawodo­
wych wszystkich krajów.

Biuro Wykonawcze SFZZ wyra­
ża przekonanie, że dzień 1 ' .aja 
stanie się dniem potężnych mani­
festacji solidarności z narodem 
wietnamskim i potępienia zbrod­
niczej wojny USA w Wietnamie. 
Kierownictwo SFZZ wzywa do 
przekształcenia 1 Maja w dzień 
walki o pokój i postęp społeczny, 
przeciwko odwetowej polityce rzą­
du bońskiego, o ustanowienie sy­
stemu zbiorowego bezpieczeństwa 
w Europie,

Transmisje z odsłonięcia 
pomnika w Oświęcimiu
W niedzielę, 18 bm. Polskie 

Radio w programie II i w pro­
gramach wszystkich rozgłośni 
wojewódzkich na falach śred­
nich i ultrakrótkich oraz Tele­
wizja Polska w programie o- 
gólnopolskim transmitować bę­
dą przebieg wielkiej między­
narodowej manifestacji anty­
wojennej oraz uroczystego od­
słonięcia Pomnika Ofiar Fa­
szyzmu w Oświęcimiu — Brze­
zince.

Transmisję oglądać będą tak 
że telewidzowie krajów Inter- 
wizji i Eurowizji. Przybyły 
trzy ekipy TV z ZSRR, NRD 
i Francji. Początek w Polskim 
Radio — godzina 10.30, a w Te­
lewizji — godzina 10.40.

Tego samego dnia Telewizja 
Polska o godz. 15.15 w progra­
mie ogólnopolskim oraz Pol­
skie Radio o godz. 22.30 w pro­
gramie II i w programach 
wszystkich rozgłośni wojewódz 
kich nadadzą oratorium parnię 
ci pomordowanych w Oświęci­
miu. „Dies Irae” Krzysztofa 
Pendereckiego, skomponowane 
specjalnie na uroczystość od­
słonięcia pomnika. (PAP)

Parlament węgierski 
wybrał nowy rząd

W piątek na popołudniowym 
posiedzeniu parlament węgierski 
wybrał nowy rząd. Nowym pre­
mierem węgierskiego rewolucyjne 
go rządu robotniczo - chłopskie­
go został JENOE FOCK, dotych­
czasowy wicepremier. Zastępcami 
premiera wybrani zostali Antal 
Apro, Miklos Ajtay, Lajos Fe- 
her i Maty as Timar.

Ministrem spraw zagranicznych 
pozostał nadal Janos Peter a mi­
nistrem obrony — Lajos Czinege, 
ministrem spraw wewnętrznych 
jest w dalszym ciągu Andras Ben 
kei, a ministrem handlu zagrani­
cznego, Jozsef Biro. Stanowisko 
przewodniczącego krajowej komi­
sji planowania gospodarczego ob­
jął Imre Pardi.

W skład rządu weszli następu­
jący nowi członkowie: Imre Di- 
meny — jako minister rolnictwa, 
dr Peter Valyi — jako minister 
finansów, Imre Pardi — jako prze 
wodniczący krajowej komisji pla 
nowania gospodarczego i Arpad
Kiss — 
czącego 
cznego.

Nowy

w charakterze przewodni- 
komitetu postępu techni-

rząd węgierski został za-
przysiężony, a następnie premier 
Jenoe Fock wygłosił przemówie­
nie, Oświadczyć on m. in., iż je­
go rząd zda sprawę ze swej dzia­
łalności i przedstawi swoje plany 
na następnej sesji parlamentu. Na 
tym obrady zakończono. (PAP)

1 14 maja 
Święto Lodowe
Narada w NK ZSL

W Naczelnym Komitecie 
ZSL odbyła się w piątek kra­
jowa narada kierowników wy 
działów propagandy i oświaty 
WK ZSL. W czasie obrad, któ 
rym przewodniczył kierownik 
Wydziału Propagandy NK — 
Waldemar Winkiel, omówiono 
przygotowania do obchodów 
przypadającego w br. 14 maja 
Święta Ludowego. Przedysku­
towano też sprawy związane z 
czytelnictwem prasy ludowej.



Rozwiązanie 
parlamentu greckiego
Jak donosi Agencja Reutera, 

parlament grecki został w pią­
tek rozwiązany na siedem mie 
sięcy przed końcem swej czte­
roletniej kadencji.

Rząd Kanelopulosa, utwo­
rzony zaledwie 11 dni temu, 
w wyniku ostrego kryzysu rzą 
dowego miał w piątek stanąć 
przed parlamentem, ubiegając 
się o wotum zaufania. Wyniki 
głosowania były właściwie z 
góry przesądzone wobec silnej 
opozycji Unii Centrum i in­
nych partii, które zagroziły 
zbojkotowaniem obrad parla­
mentu. W ciągu ostatnich 24 
godzin usiłowano przekonać 
premiera Kanelopulosa, by ra­
czej złożył rezygnację swego 
rządu, jednakże na piątkowym 
porannym posiedzeniu gabi­
netu podjęto decyzję rozwią­
zania parlamentu, do czego 
rząd został upoważniony przez 
króla Konstantyna. (PAP)

Po naradzie rektorów

Dalsza reforma 
studiów lekarskich

Reforma studiów lekarskich 
na wyższych latach była te­
matem 2-dniowei konferencji 
rektorów akademii medycz­
nych, która zakończyła się w 
piątek w Łodzi.

W 1965 r. przeprowadzono 
zmianę programu nauczania w 
akademiach medycznych na 
pierwszych 2 latach, na których 
wykładane są przedmioty teo­
retyczne. Obecnie przystąpio­
no do wprowadzania dalszych 
zmian, które mają przede 
wszystkim na celu wydatne 
zwiększenie zajęć praktycz­
nych odbywających się „przy 
łóżku chorego”. W czasie kon­
ferencji postulowano m. in. 
przedłużenie czasu nauki w 
klinikach. Dobre wyniki — 
zdaniem wielu dyskutantów — 
przyniosłoby poświęcenie kil­
kumiesięcznych lub kilkuty­
godniowych okresów na nau­
czanie tylko jednej dyscypli­
ny klinicznej.

„Czarny zalew" u brzegów Francji
Panika na rynku ryb i ostryg

Jak dotychczas, 
wszystkich środków 

pomimo 
zmobili-

zowanych do walki z czarnym

Finał
- wojewódzkich ePm nacji 
Konkursu Recytatorskiego

Przedwczoraj w Pałacu Kul 
tury zakończono 4-dniowe 
eliminacje wojewódzkie do 
kolejhego Ogólnopolskiego 
Konkursu Recytatorskiego, 
związanego z 50 rocznicą Re­
wolucji Październikowej.

Przesłuchano w sumie 146 
osób. Na szczególne wyróż­
nienie zasłużył sobie powiat 
szamotulski. Z powiatu tego 
wyjada na centralne elimina­
cje: laborantka Irena Karpiń­
ska, i uczeń Technikum Rol­
niczego — Henryk Lejba. Na­
grody i wyróżnienia zdobvli: 
S. Maćkowiak, E. Grzesiak i 
M. Karwacka. Równie dobrze 
spisał się powiat gnieźnieński, 
skąd na centralne eliminację 
wyjedzie uczennica Zenona 
Racka. Wyróżniono z tego po­
wiatu i przyznano nagrody: 
L. Polesie, S. Springer i G. 
Krasowskiej. Poza tym w eli­
minacjach centralnych udział 
wezmą: uczeń Wojciech Pisa­
rek z Kalisza i uczeń Techni­
kum Ekonomicznego z Mię­
dzychodu — Włodzimierz Ma- 
taszak.

Nagrody specialne ufundo­
wane przez TPPR. które to 
Towarzystwo jest współorga­
nizatorem tegorocznego kon­
kursu przyznano: Leszkowi 
Polesie z Gniezna za internre 
tacie poez;i Majakowskiego i
Andrzejowi Zatorskiemu 
Sierakowa za najlenszy 
bór repertuaru utworów 
snrzy radzieckich.

Uderza większy niż w 

z 
do 
pi-

la-
tach poprzednich udział ama­
torów w tegorocznym kon­
kursie. (ad)
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Wypowiedź premiera Czou En - łaja

Działalność przewodniczącego ChRL 
niezgodna z linią KPCh

W Pekinie ukazał się plakat napisany przez hunwejbi­
nów z Pekińskiego Instytutu Lutniczego, zawierający stre­
szczenie przemówienia premiera Czou En-iaja. Przemó­
wienie to — jak stwierdza plakat — wygłosił premier Czou 
En-lai w dniu 6 bm. do dość ścisłego grona „rewolucjonis­
tów” i pracowników kilku centralnych urzędów gospodar­
czych.
Ze streszczenia wynika, że 

premier Czou En-lai uważa 
przewodniczącego ChRL Liu 
Szao-tsi za rewizjonistę, któ­
ry od prawdziwego marksiz­
mu odszedł już przynajmniej 
15 lat temu. Działalność Liu 
Szao-tsi — czytamy w stresz­
czeniu — była szkodliwa dla 
KPCh już w okresie poprzed­
nich zjazdów partii, a w cza­
sie ostatniego VIII zjazdu — 
wręcz sprzeczna z ideami 
Mao Tse-tunga. Liu Szao-tsi 
orzygotowywał wówczas re­
ferat sprawozdawczy KC i 
jrojekt uchwał zjazdu. Oba tę 
dokumenty — mówił premier 
Czou En-lai zostały opubli­
kowane bez wiedzy i akcep­
tacji przewodniczącego Mao. 
Tak więc, sprzeczności mię­
dzy linią Mao z jednej strony 
a linią Liu Szao-tsi i Peng 
^enga z drugiej — wystąpiły 
wyraźnie już w 1956 roku, 
sprzeczności te zostały jednak 
Podówczas zatarte i nastąpił 
kompromis.

oświad-Przypuszczano
czył premier Czou En-lai, że 
Liu Szao-tsi dojrzy własne 
błędy i wkroczy na wskazy­
waną przez Mao drogę. Jed­
nakże te nadzieje członków 
kierownictwa nie ziściły się, 
a problem ostatecznego roz-

Katastrofa „Delty
Nad oustynia w nobliżu Las Ve- 

gas (stan nowy Meksyki rozbił się 
i snłonał w nocy z czwartku na 
oiątek amerykański samolot sznie 
«owski SR-71. rozwiiaiacy szyb­
kość do 3.600 km na godzinę. Sa­
molot o skrzydłach w kształcie 
deltv pilotowany bvł nrzez dwóch 
iMiików. Ich los jest na razie nie 
znany.

zalewem nafty i mazutu — 
człowiek przegrywa. Nowy 
dzień walki zakończył się klę­
ską — dalsze wybrzeża Bre­
tanii są zagrożone. Pod wpły­
wem wiatrów i prądów mor­
skich zbliża się do południo­
wych wybrzeży Bretanii ol­
brzymia warstwa nafty o po­
wierzchni 250 km kwadrato­
wych.

Minister spraw wewnę­
trznych Fouchet przyznał, że 
na razie głównymi środkami 
używanymi w walce z naftą 
sa trociny drzewne i piasek.

Na konferencji prasowej 
Fouchet ostro napiętnował ja­
ko „akt bandytyzmu w skali 
międzynarodowej” praktykę 
kompanii naftowych, których 
statki-cysterny przewożą naf­
tę w warunkach urągających 
oodstawowym wymogom 
pieczeństwa.

Jedną z konsekwencji 
tastrofy. jaka spadła na 

bez-

ka- 
Bre-

łanię, jest panika na rynku 
ryb i ostryg. Francuzi prze­
stali kupować ryby, ostrygi 
i małże bojąc się zatrucia

PAP 

Byli naziści w przemyśle NRF
uesseldorfski „Handelsblatt” zamieścił 
niedawno wiadomość, że dr Kurt Lotz, 
dyrektor naczelny firmy ..Brown, Bo- 

veri AG” w Mannheimie, wejdzie w najbliż­
szym czasie w skład zarządu zakładów „Volks 
wagen” w Wolfsburgu. Ma on początkowo 
współpracować z ich obecnym dyrektorem na 
czelnym Nordhoffem. abv następnie zająć je­
go stanowisko które Nordhoff opuści, prze­
chodząc na emeryturę.

Wiadomość ta jest charakterystyczna z tej 
racji iż na czele największego w Republice Fe­
deralnej i Europie zachodniei koncernu samo 
chodowego, zatrudniającego 100 000 oracowni- 
ków stanać ma bvłv hitlerowski oficer szta­
bowy. Lotz bowiem był m. in od 1942 r. w 
sztabie generalnym hitlerowskiej Luftwaffe i 
oodlegały mu sprawy planowania i organiza­
cji.

Powierzenie tak eksponowanego stanowis­
ka eks-nazistowskiemu wysokiej rangi ofice­
rowi bvłobv nowvm potwierdzeniem faktu co 
raz częstszego nrzechodzenia do przemysłu w 
Niemcach Zachodnich bvłvch hitlerowskich 
wojskowych. Oto przykłady: b. nazistowski 

‘ gen. Wenck jest od początku tego roku głów-

nym doradcą związku przemysłowców specjał 
nie do spraw zbrojeniowych; dyrektor naczel 
ny koncernu Mannesmanna — Overbeck 
należał również do sztabu generalnego Hitle­
ra. a b. pułkownik Berendsen zajmuje kie­
rownicze stanowisko w koncernie Kloecknera

W wielu znanych firmach przemysłowych 
Republiki Federalnej usadowili się także byli 
Współpracownicy hitlerowskiego ministra 
zbrojeń — Speera. -Jego dawny doradca do 
spraw finansowych, SS-Hauptsturmfuehrer dr 
Hettlage, bvł kilka lat sekretarzem stanu w 
bońskim Ministerstwie Finansów obecnie zaś 
reprezentuje interesy zachodnioniemieckiego 
przemysłu ciężkiego w organizacji Wspólnoty 
Węgla i Stali.

W zarządzie „Hochtief AG” w Essen, jed­
nym z największych przedsiębiorstw budow­
lanych w NRF wykonującym liczne zlecenia 
Ministerstwa Obrony, zasiada Schulze-Fielitz 
były sekretarz stanu w ministerstwie Speera, 
a inż. Arthur Tix. dawnv przewodniczący ko 
misji do spraw zbrojeń w tym ministerstwie, 
piastuje odpowiedzialne stanowisko w koncer 
nie Kruppa. (PAI)

prawienia się z błędną linią 
Liu Szao-tsi i Peng Tenga 
stał się koniecznością.

PAP

Wiosenna debata 
w Sejmie

Dokończenie ze str. 1
organem uprawnionym do ingero­
wania w sprawy legalności postę­
powania organów administracji.

Drugi projekt ustawy refe­
rował pos. Kazimierz Kwiat­
kowski (PZPR). Zaznaczył on, 
że projektowana ustawa ma 
na celu uporządkowanie czasu 
otwarcia placówek handlu de­
talicznego, zakładów gastro­
nomicznych i usługowych dla 
ludności, w sposób zapewnia­
jący zaspokojenie potrzeb spo­
łeczeństwa w tym zakresie.

Zawarte w nim przepisy 
przewidują np„ że w niedziele 
i dni świąteczne powinny być 
czynne zakłady gastronomicz­
ne, hotelarskie, domy wczaso­
we. kwiaciarnie, placówki 
sprzedaży drobnodetalicznej i 
parkingi, a także wyznaczone 
stacje benzynowe, stacje ob­
sługi samochodowej, zakłady 
fotograficzne i fryzjerskie. W 
miarę potrzeb, w niedziele i 
dni świąteczne powinny być 
również czynne niektóre pla­
cówki handlu detalicznego, np. 
sprzedające nabiał, pieczywo, 
napoje chłodzące, lody, towa­
ry winno-cukiernicze, owoco­
wo-warzywne, oraz niektóre 
towary suożywcze i wyroby 
pamiątkarskie. (PAP)

Delegacja NRD-owskiej 
LOK w Poznaniu.

Wczorai przyjechała do Poz 
nania z czterodniowa wizytą 
delegacja Zarządu Wojewódz­
kiego GST (odpowiednik 
LOK) z Cottbus. Goście zwie­
dza ośrodki szkolenia: motoro 
wego radiotechnicznego i wod 
nego oraz zakłady pracv w Pi 
le i Poznaniu. Zapoznała się 
nrzv okazji z działalnością za­
kładowych Kół Ligi Obrony 
Kraiu w Poznaniu i wojewódz 
twie. Podczas wizvtv nastąpi 
szereg spotkań i dyskusii. ma 
iacvch na celu wymianę do­
świadczeń z zakresu obronnoś­
ci. Wojewódzka organizacja 
LOK przedstawi swoje osią­
gnięcia na tvm polu, w tvm 
słównie wyniki pracy drużyn 
samoobrony przv zakładach 
oracv i klubach. M. in. w nie­
dziele. 16 bm. w Ośrodku Wod 
nvm w Kiekrzu zorganizowa­
ny zostanie pokaz sprawności 
płetwonurków przv wsoółdzia 
łaniu drużvnv WOPP. Wodnia 
cv innych sekcji przeprowadza 
spartakiadę LOK-owską 
konkurencjach obronnych.

Program pobytu gości 
NRD przewiduje podpisanie 
wymianę dokumentów 

w

z

o
współpracv w zakresie oroble 
mów interesujących obie orga 
nizacje (ad)

Możliwości uratowania
skarpy w Sandomierzu

Znany specjalista z zakresu 
erozji gleb — kierownik ka­
tedry melioracji rolnej Wyż­
szej Szkoły Rolniczej w Lu­
blinie prof. dr Stefan Ziem- 
nicki przebywał ostatnio w 
Sandomierzu w celu zbadania 
możliwości uratowania osu­
wającej się w tym zabytko­
wym mieście skarpy.

W rozmowie z przedstawi­
cielem lubelskiego oddziału 
PAP prof. S. Ziemnicki po­
wiedział m. in.:

„Przyczyną katastrofalnego usu­
wania się skarpy jest m. in. po­
datność materiału lessowego na 
rozmywy wodą. Niekontrolowane 
spływy wody opadowej, powsta­
łej w wyniku topnienia śniegów, 
a także wylewanej po zużyciu 
przez mieszkańców — z powodu 
braku kanalizacji — bezpośrednio 
na ulicę, bardzo często ginęły z 
powierzchni wsiąkając w grunt. 
Przessąkając w ten sposób przez 
szereg lat nie dawały 
sobie. Natomiast w 
roku, prawdopodobnie 
ilości wody, powstałej 

znaku o 
bieżącym 

większe 
z tajania

śniegów, wsiąkły w glebę, co w 
rezultacie bardzo poważnie wpły­
nęło na osunięcia skarpy. Prze­
ciwdziałając temu należy wszyst­
kie wody powierzchniowe, będą­
ce rezultatem opadów i tajania 
śniegów odprowadzić po po­
wierzchni lub szczelnymi przewo­
dami kanalizacyjnymi. Bardzo 
ważną rzeczą jest szczelność prze 
wodów wodociągowych.

Następnym etapem powinno być 
umocnienie skarpy trwałą roślin­
nością, najlepiej krzewami. Nie 
wolno dopuścić do chodzenia po 
zboczach skarpy, uprawiać na 
niej grządek itp. (PAP)

Tryb doraźny wobec bandytów
Na wczorajszej konferencji prasowej kierownictwo Pro­

kuratury Wojewódzkiej w Poznaniu poinformowało dzienni­
karzy m. in. o wynikach śledztwa w dwóch sprawach (o na­
pady rabunkowe), które zostaną skierowane do sądu z wnio­
skami o rozpoznanie w trybie doraźnym.

W sprawie pierwszej podej­
rzani są mieszkańcy Poznania: 
Janisław Kotecki (zam. przy 
ul. Czerwonej Armii 25), Ma­
rian Korbik (Wojciecha 22/24), 
Zofia Pawlaczyk (Madaliń- 
skiego 4) i Bożena Ziętek ,§.tępstwą Korbik i Kotecki 
(Spławie 39). Z czwórki tej pra opuścili „Arkadię” i udali się’
ćował tylko, i to dorywczo 
Korbik. Wszyscy byli nato­
miast karani 
sześciokrotnie!).

27 stycznia br. 
z wymienionymi 
warł znajomość

(Korbik

w „Arkadii” 
osobami za- 
Henryk N.

3
* Niecodzienny wypadek wyda­

rzył się wczoraj po południu w 
tramwaju linii nr. 13 stojącym 
na przystanku przy Moście T ni- 
wersyteckim. W przepełnionym 
wagonie znajdowała się m. in. 
Bożena U. wioząc w siatce bu­
telkę amoniaku. Wskutek wyso­
kiej temperatury (zatłoczony wa­
gon) nastąpił wybuch amoniaku. 
Właścicielka butelki oraz trzy naj 
bliżej stojące współpasażer ki: Lu- 
domiła P„ Helena P. oraz Mela­
nia L. doznały dotkliwych ran cię 
tych nóg odłamkami szkła.

* Na ul. Dąbrowskiego, przy 
stacji benzynowej, motocyklista 
Kazimierz D. zderzył się z samo­
chodem marki „Nysa” doznając 
dotkliwych obrażeń.

* W czasie zabawy na placu gry 
przy ul. Tomickiego, chłopcy ma­
nipulowali przy znajdującej się 
tam betoniarce. W pewnej chwi­
li upuścili ją na nogi jednemu z 
kolegów którego z zmiażdżoną sto 
pą odwieziono do szpitala, (za)

Wielkopolska po I kwartale 1987 r
Informacja Urzędu Statystycznego 

Poznania i województwa poznańskiego

Plan operatywny produkcji globalnej przemysłu uspołecz­
nionego Wielkopolski w I kwartale 1967 r. został zrealizo­
wany w 102,4 proc, z nadwyżką 352,2 min zł. W porówna-
niu z analogicznym okresem 
wzrosła o 10,8 proc., z tego 
województwie o 11,9 proc.

Największy wzrost produk­
cji zanotowano w przedsię­
biorstwach przemysłu cięż­
kiego, przemysłu chemiczne­
go, górnictwa i energetyki, 
komunikacji. W porównaniu 
z I kwartałem roku ubiegłe­
go przeciętne zatrudnienie w 
przemyśle uspołecznionym 
Wielkopolski wzrosło o 4,2 
proc, i osiągnęło 240 tys. osób. 
Największy wzrost zatrudnie­
nia zanotowano w przedsię­
biorstwach przemysłu ciężkie 
go, 
oraz

W 
łem

górnictwa i energetyki 
przemysłu chemicznego, 
porównaniu z I kwarta- 
1966 r. nastąpił znaczny 

wzrost produkcji niektórych 
wyrobów: łożysk tocznych o 
23,8 proc., cegły o 25,1 proc, 
energii elektrycznej o 16,8 
proc., węgla brunatnego o 
16,7 proc., mięsa z uboju 
przemysłowego o 6,6 proc., 
masła ogółem o 4,9 proc.

Skup żywca w I kwartale 
1967 r. był wyższy o 5,3 proc, 
od skupu dokonanego w ana­
logicznym okresie ubiegłego 
reku. Skup 4 zbóż konsum­
pcyjnych w okresie od lipca 
1966 r. do marca 1967 r.
wzrósł o 7,7 proc, w stosunku

Przy zapłacie za wypity alko­
hol podejrzani zauważyli u 
Henryka N. większą ilość go­
tówki, co nasunęło im myśl 
dokonania napadu rabunko­
wego. Realizując plan prze- 

do bramy posesji nr 29 przy 
ul. Ratajczaka. Tam też nieco 
później Ziętek i Pawlaczyk 
przyprowadziły Henryka N. W 
bramie został on pobity i stra­
cił 4,5 tys. zł oraz zegarek. 
Sprawna akcja MO pozwoliła 
po dwóch godzinach ująć 
czwórkę podejrzanych.

Drugi akt oskarżenia zosta­
nie sporządzony przeciwko Ja­
nowi Psuji (zam. w Poznaniu 
przy ul. Głogowskiej 29) i za­
mieszkałej tamże Marii Miko- 
sik. 26 stycznia br. Aleksan­
der S. zapoznał w „Moulin 
Rouge” wspomnianą dwójkę 
podejrzanych. Razem pito. 
Fundował Aleksander S. 
Potem nastąpiła przejażdżka 
taksówką zakończona osta­
tecznie przy ul. Reymonta. 
Kierowca orientując się „co 
się święci” po opuszcźeniu 
wozu przez pasażerów natych­
miast zawiadomił MO. Funk­
cjonariusze nie zdążyli już za­
pobiec obrabowaniu i pobiciu 
Aleksandra S., ale ujęli dwój­
kę przestępców wraz z łupem 
(3000 zł i teczka).

43-
Do Sądu Wojewódzkiego zosta­

ła już skierowana, z wnioskiem o 
rozpoznanie w trybie doraźnym, 
sprawa Józefa Kaczmarka (zam. 
w Strykowie, pow. Poznań). W 
śledztwie ustalono, że 3 lutego br. 
oskarżony będąc pijany podpalił 
stodołę połową Poznańskich Za­
kładów Zielarskich „Herbapol”. 
Mim</ akcji gaśniczej prowadzo­
nej przez 12 jednostek strażackich 
stodoła ze zbiorami pszenicy i 
grochu spłonęła doszczętnie. Stra- 

'ty '[przekroczyły milion złotych. 
W |oku śledztwa oskarżony przy­
znał się do winy, ale nie 
mdtywów przestępstwa.

podał

(ak)

20 mlionów ton 
„wysokiego urobku"

20-milionową tonę węgla wy 
dobyli w piątek za pomocą 
kombajnu górnicy Kopalni im. 
Lenina. W kopalni tej — jed­
nej z najbardziej „skombajni- 
zowanych” w polskim górnic­
twie węglowym — pracuje 19 
tego typu maszyn. Każdy kom 
bajn wydobywa tu średnio 
dziennie 590 ton węgla, w 1959 
r. tylko 200 ton. (PAP)

roku ubiegłego produkcja 
w Poznaniu o 9,2 proc„ a w 

do skupu dokonanego w tym 
samym okresie ubiegłego ro­
ku.

Sprzedaż w uspołecznionym 
handlu detalicznym wzrosła 
w I kwartale br. w porówna­
niu z analogicznym okresem 
roku ubiegłego o 9,8 procent. 
Sprzedaż w zakładach gastro­
nomicznych zwiększyła się 
analogicznie o 6,9 procent. W 
dalszym ciągu notuje się 
wzrost dostaw mięsa, którego 
było na rynku w I kwartale 
br. więcej o 6,6 proc, w sto­
sunku do tegoż okresu roku 
ubiegłego.

Wiosna na polach

Siewy zbóż zakończone
Ula planie ziemniaki

i buraki cukrowe
Rolnicza wiosna w pełni. Nie 

tylko na polach, ale także w 
sadach i warzywnikach, w o- 
gródkach działkowych i przy­
domowych. Zasiewy zbóż ja­
rych zostały definitywnie za­
kończone. Zabrano się z kolei 
do sadzenia ziemniaków i sie­
wu buraków cukrowych.

Jeśli chodzi o buraki, to roi 
nicy wielkopolscy wychodzą ze 
słusznego założenia, że wcześ­
niejszy siew, to wyższe plony. 
Wzrost zbiorów sięga często 20 
procent, w porównaniu z efek 
tami siewów opóźnionych. Sta 
nowisko rolników w tej dzie­
dzinie potwierdzają całkowi­
cie doświadczenia naukowe, a 
więc istnieje tu zgodność teo­
rii z praktyką. Popularnie mó 
wi się o burakach, że „kto póź 
no sieje — mniej zbiera”.

Warto dodać że na obsza­
rach zdrenowanych prace u- 
prawówe i siewne przebiegały 
szybko i sprawnie, natomiast 
na niektórych skrawkach zie­
mi niedrenowanej stoją jesz­
cze dzisiaj kałuże wody lub 
gleba jest tak wilgotna, że u- 
niemożliwia wjazd siewni- 
kiem. Obserwacje te świadczą 
o słuszności szerokiego progra 
mu melioracyjnego, na realiza 
cję którego wydajemy w na­
szym województwie około 300 
milionów złotych rocznie, (kj)

Wypadek 
na przejeździć kolejowym

13 bm. w godzinach wieczor­
nych na niestrzeżonym przejeź­
dzić na linii Poznań — Wolsztyn, 
między Granowem a Strykoweni 
samochód ciężarowy z przyczepą, 
załadowany beczkami wina i na­
leżący do Spółdzielni Pracy —• 
„Transped” w Poznaniu, najechał 
na pociąg, uderzając w parowóz. 
W wyniku zderzenia ponieśli 
śmierć: kierowca samochodu —• 
Henryk Sommerfeld i konwojent 
— Henryk Szafrański.

Samochód został rozbity, a pa- 
rowóz uległ niewielkiemu uszko­
dzeniu. (PAP)

20 lat
„Słowa Powszechnego"

20 lat istnienia obchodzi 
„Słowo Powszechne” — pismo 
Stowarzyszenia PAX, które 
postawiło przed sobą zadanie 
służenia z pozycji światopo­
glądu katolickiego patriotycz­
nym interesom narodu budu­
jącego pod przewodnictwem 
partii robotniczej socjalistycz­
ny ustrój społeczno-gospodar­
czy.

Działalność poznańskiego 
Oddziału „Słowa Powszechne­
go” , rozpoczęła się również 
przed dwudziestu laty. Z tej 
okazji odbyło się wczoraj w 
lokalu Klubu im. Pietrzaka 
spotkanie współpracowników 
redakcji oraz Oddziału PAX-u, 
przedstawicieli miejscowych 
redakcji i agencji prasowych. 
Na spotkaniu słowo wstępne 
wygłosił kierownik wojewódz­
kiego Oddziału Stowarzysze­
nia PAX oraz Oddziału „Sło­
wa Powszechnego” — Alfred 
Wawrzyniak, po czym red. 
Anna Radwan wygłosiła refe­
rat na temat dwudziestoletniej 
działalności „Słowa Powszech­
nego”.
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Refleksje z sali sądowej

CENA OBOJĘTNOŚCI
Konkurs 
na recenzję:

Młodzież
w teatrze

Mlipca 1965 roku w Szpi­
talu Powiatowym w S. 
urodziły się bliźnięta 

wykazujące pewne cechy wcze 
śniactwa.

17 lipca 1965 r. matka tych 
bliźniąt — Danuta N. została 
wraz z dziećmi zwolniona ze 
szoitala i udała się do miej­
sca zamieszkania oddalonego 
o 10 km od powiatowego mia­
sta S.

Miesiąc później — jedno z 
bliźniąt (Bogdan) zmarło. Sek­
cja zwłok wykazała, że orga­
nizm dziecka znajdował się w 
stanie krańcowego wyniszcze­
nia. Waga zwłok wynosiła 
1850 g (po urodzeniu 2400 g). 
Ustalono także, że przed 
śmiercią noworodek cierpiał 
na zapalenie ucha środkowe­
go, zapalenie płuc, nieżyt je­
lit.

Drugiego bliźniaka (Iwonę) 
w stanie bardzo ciężkim rów 
nież z objawami krańcowego 
wyczerpania i niewydolności 
krążenia przewieziono do szpi 
tala w Poznaniu. Lekarze zdo­
łali uratować Iwonie życie.

Epilog śmierci Bogdana i 
znalezienie się Iwony na po­
graniczu śmierci nastąpił 
ostatnio przed Sądem Woje­
wódzkim w Poznaniu. Trybu-

Dlaczego wyrok był taki 
łagodny?

W naszym kraju prawo nie 
czyni żadnej różnicy między 
dziećmi urodzonymi w związ­
ku małżeńskim i poza tym 
związkiem. Wprowadzenie w 
życie tej humanitarnej zasa­
dy nie rozwiązało jednak w 
pełni problemu dyskrymina­
cji nieślubnego dziecka i je­
go matki. Są jeszcze środo­
wiska, które stawiają pod su­
rowy pręgierz opinii publicz­
nej, żeby nie powiedzieć — 
zaszczuwają, matkę nieślubne 
go dziecka i samo dziecko. 
Nigdy lub prawie nigdy nie 
zostaje natomiast napiętno­
wany ojciec takiego potom­
stwa.

Zjawisko dyskryminacji śro 
dowiskowej bardzo często sta 
nowi podłoże dzieciobójstw 
lub zabójstw. W przypadku 
Danuty N. czynnik ten rów-

W sprawie Danuty N. trud­
no się niestety, dopatrzyć ta­
kiej profilaktycznej działalno­
ści służby zdrowia. „Słabą i 
chorą wysłał mnie lekarz na 
zapadłą wieś” żaliła się w liś­
cie z więzienia oskarżona. Nie 
jest to twierdzenie pozbawio­
ne prawdy. W ekspertyzie ze­
społu opiniodawczego Zakła­
du Medycyny Sądowej we 
Wrocławiu znalazły się takie 
tezy:

„Niezależnie od zaniedbań ze 
strony matki należy podkreślić, że
noworodki takie .wcześniaki”
nie powinny być wypisane ze szpi 
tala w 4 dni po urodzeniu. Dzieci 
takie wymagają troskliwej i fa­
chowej opieki, czego niewątpli­
wie nie mogła im zapewnić mat-
ka (4 dni po porodzie, na wsi.
km 
zbyt

od miasta, niezamężna).
10

To
wczesne odebranie dzieci

nał orzekł, 
„sprowadziła 
śmierci dzieci 
ciążącego na 
przedsiębrania

że Danuta N.: 
niebezpieczeństwo 
uchylając się od 
niej obowiązku 
starań koniecz-

nych do utrzymania ich życia i 
zdrowia, dzieci te niewłaściwie 
karmiła, nie zwracała się do przy 
chodni dziecięcej i mimo pogor­
szenia się stanu zdrowia tych 
dzieci, nie zapewniła im opieki le­
karskiej”.

Danuta N. została skazana 
ha 1,5 roku więzienia.
iiiiiiiiiiiiiiiiii nim miii
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Michał Choromański — „Scho­
dami w górę, schodami w dół”. Po 
wieść. Str. 398 zł. 28.

Tymoteusz Karpowicz — „Kiedy 
ktoś zapuka” (5 utworów dra­
matycznych). Str 386. zł 25.

Eduard Klein — ..Transport zło­
ta”. Powieść, przekład z niemiec­
kiego Edwarda Herberta. Str. 220 
zł 21.

Wiesław. Rogowski — „Trójka ze 
sprawowania”. Powieść. Str. 222. 
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Teresa Jakimowicz .Ratusz
poznański”. Przewodnik. Str. 52 +
50 ilustr.. zł 10

Eliasz Rajzman — „Spalony go­
łąb”. Wiersze. Str 64 zł 10.
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nież 
lę.

Po 
żona 
sem

odegrał niepoślednią ro-

urodzeniu bliźniąt oskar 
znalazła się poza nawia-
wiejskiej

Nadzieje na
społeczności, 

.rehabilitację”
przekreślił list ojca dzieci, któ 
ry odmówił zawarcia związku 
małżeńskiego. Od tego mo­
mentu Danuta N. zaczęła wy­
raźnie zaniedbywać bliźnięta, 
co znalazło pełną aprobatę w 
gronie jej rodziny. W orze­
czeniu sądowym czytamy:

„Przede wszystkim o istnieniu 
atmosfery wyrażającej pragnie­
nie, by niepożądane bliźnięta zma 
rły świadczy fakt, że nikt z ro­
dziny oskarżonej nie usiłował 
spowodować udzielenia dzieciom 
pomocy lekarskiej, chociaż nie 
może' ulegać wątpliwości, że stan 
wyniszczenia niemowląt nie mógł 
ujść uwadze członków tej rodzi­
ny, a zwłaszcza matki i babki o- 
skarżonej. Osoby te wiec nie­
wątpliwie ponoszą odpowiedział-, 
ność moralną za czyn oskarżo­
nej, (...) zwłaszcza, że jest ona 
osobą o malej sprawności inte­
lektualnej.”

Zjawisko dyskryminacji nie 
ślubnego dziecka i jego matki 
nie jest tajemnicą dla spo­
łecznej służby zdrowia, a w 
szczególności dla lekarzy-gi- 
lekologów i pediatrów. W ra­
de potrzeby winni więc oni 
idzielić ofiarom takiej dys­

kryminacji możliwie daleko 
'dacej pomocy. Konieczność 
żywego zainteresowania się 
osem nieślubnej matki i jej

tom stwa wynika po prostu 
’ faktu, że kobiecie takiej czę­
sto ze względu na nieorzychyl 
ną atmosferę otoczenia, kło- 
ooty materialne itd trudno

spod fachowej opieki lekarsko- 
pielegniarskiej mogło mieć wpływ 
na ich dalszy, nieprawidłowy roz­
wój i było działaniem na ich 
szkodę.”

Identycznie brzmiała opi­
nia lekarza-biegłego Zakładu 
Medycyny Sądowei w Pozna­
niu. Analizując warunki, w 
jakich wychowywała dziec; 
oskarżona, wysunął on hino- 
tezo. że do wyniszczenia or^a-

W Międzynarodowym 
Dniu Teatru redakcja na­
sza wspólnie z Teatrem Pol 
skim w Poznaniu ogłosiła 
konkurs dla młodzieży 
szkół średnich na recenzje 
ze spektakli teatrów poz­
nańskich: „Tanga” „Na­
miestnika”. „Poznańskiego 
kredowego koła” „Troja­
nek”, „Kramu z piosenka­
mi” i „Łąki” Ostatnio od­
wiedziliśmy kilka szkół m. 
in. Liceum nr 2. Liceum nr 
5. Liceum Sztuk Plastycz­
nych, aby zorientować się 
w przygotowaniach do kon 
kursu. Organizatorzy kon­
kursu kontaktowali się też 
z Liceum im. Marcinkow­
skiego i Kasorzaka i paro­
ma technikami. Liczvmv 
więc na udział tvch szkół 
(ale również oczywiście in-

AFRYKA - 6J

wywiązać się w pełni ze
^wych obowiązków rodziciel-
;kich. Udzielenie w takiej
sytuacji życiowej — pomocy 
musi być traktowane jako za­
pobieganie dziecięcym drama­
tom.

n htitii i
|| SEZON
UUIMW: BOGDAN^

March, jak się pokazało, był jeszcze przyjacielem Wal­
tera Canarisa. szefa hitlerowskiego wywiadu, von Papena, 
Seeckta, i innych doradców Hitlera, dzięki jego wpływom 
Niemcy uzyskali cichą zgodę rządu w Madrycie na zbu­
dowanie zakonspirowanych baz i magazynów broni w 
Hiszpanii. Franco już w pierwszym dniu wojny miał 
wszystko pod ręką, bez tej pomocy rebelia nie trwałaby 
dłużej, niż dwa tygodnie. Zacząłem lepiej rozumieć pierw­
sze sukcesy faszystów w lipcu i sierpniu tysiąc dziewięć­
set trzydziestego szóstego roku, lecz z drugiej strony nie 
mogłem pojąć, jak to było możliwe w kraju rządzonym 
przez postępowy rząd, Pitz na to powiedział, że trzeba 
znać Hiszpanię, ten jedyny anachronizm na kontynencie, 
żeby zrozumieć to. i wiele innych jeszcze rzeczy, i że bazy 
i magazyny ukryte były w starych, zabytkowych kościo­
łach, w klasztorach w fabrykach makaronu, że broń 
przywożono nie bezpośrednio, lecz przez Austrię, Luksem­
burg, tę najsolidniejszą na świecie melinę handlarzy bro­
nią, i że właśnie „Reina” tę broń woziła, a gdy już wy­
buchła wojna, bardziej opłacało się wozić broń republi­
kanom, broń i żywność. Jeżeli już mowa o „Reinie”, po­
wiedział Pitz, to warto wspomnieć o pewnym wydarzeniu, 
co do którego jednak, zastrzegł się, nie wie nic pewnego. 
Dziewiątnastego października tysiąc dziewięćset trzydzie­
stego siódmego samoloty Condora miały podobno zatopić 
„Reinę” na Morzu Śródziemnym, między Palma na Balea­
rach. a Tortosą — wiozła żywność dla Hiszpanii — miała 
to być sprawka Marcha, który przedtem przez swych 
agentów zwabił na jej pokład pewnego zaciekłego wroga 
Franco. Według „El Soldado de la Republika” był to jakiś 
generał, „Our Fight” utrzymywał, że nie generał, lecz 
premier rządu hiszpańskiego, i sekretarz Unión General 
de Trabajadores-Largo Caballere Francisco, „Vencere- 
mos” stwierdził, że poprzednie wiadomości były fałszywe, 
oonieważ gazety padłv ofiarą faszystowskiej prowokacji 
w związku z zamiarem rzekomego połączenia się UGT
a — 65

nizmów 
przyczynić

niemowląt mógł 
się ewentualnie

azotan srebra zawarty w wo­
dzie studziennej (studnia 
znajdowała się w pobliżu gno- 
jownika).

Biegły zwrócił uwagę także 
na dalsze zaniedbania ze stro­
ny służby zdrowia i opieki 
społecznej. Mianowicie oskar­
żona winna była odwiedzić w 
domu położna sprawująca pa­
tronat. Zeznała ona, że w lip-
cu 1965 wykorzystywał0
urlop, w sierpniu zastępowa­
ła kogoś w przychodni, a po­
za tym nikt iej nie informo­
wał o ootrzebie złożenia wizy­
ty matce wcześniaków.

Ponadto w ekspertyzie czy­
tamy:

„Kiedy oskarżona deklarowała 
wobec lekarza i pracowniczki Pre 
zydium PRN chęć umieszczenia 
niemowląt w domu dziecka wska 
zano wówczas tylko na trudności 
z tym związane, chociaż wiedzia­
no, że jest kobieta niezamężną i 
znajduje się w trudnym położe­
niu. W danym razie takie oświad­
czenie matki winno być sygna­
łem alarmowym świadczącym o 
potrzebie niezwłocznego udziele­
nia pomocy.”

Sprawa Danuty N. choć je­
dnostkowa ma pewne smutne 
aspekty. Szczególnie dlatego, 
że w sprawie tej tak duży 
jest krąg współwinnych. Win­
nych nie w sensie kodeksu 
karnego, lecz z punktu widze­
nia elementarnych zasad mo­
ralności i etyki! Winnych obo­
jętności!

MICHAŁ ŁUCZAK

No zdjęciu: scena z przedstawienia „Poznańskiego kredowego 
kola” Zbigniewa Szumowskiego z repertuaru Teatru Nowego 

w Poznaniu.
Fot. — G. Wyszomirska

nych) i przypominamy raz 
jeszcze warunki konkursu 
Recenzje konkursowe po­
winny mieć objętość 2 — 3 
stron maszynopisu względ­
nie czytelnego rękopisu 
Prace konkursowe należy 
nadsyłać pod adresem redak

cji „Głosu Wielkopolskie­
go”. Poznań, ul. Grunwaldz 
ka 19. Na uczestników cze­
kają cenne nagrody m. in. 
oezpłatne karty wstępu na 
spektakle do końca roku 
oraz nagrody książkowe 
wartości 1000 zł.

Pozostały tylko nadzieje?
Karykaturzysta przedsta­

wia sylwetę dzisiejszej 
Afryki jako otwartą 

kaburę z wychylonym pistole­
tem. Od czasu do czasu życie 
potwierdza tę formułę: zwłasz 
cza w ostatnich trzech latach 
zdołaliśmy się przyzwyczaić do 
wojskowych zamachów w mło­
dych. bo liczących zaledwie po 
kilka lat, niepodległych pań­
stwach afrykańskich. W wy­
niku wojskowych zamachów 
stanu znikają rządy słabe, jak 
w Dahomeju. Górnej Wolcie 
czy Sierra Leone i obalane są 
autorytety tej miary, co Ben 
Bella w Algierii czy Kwame 
Nkrumah w Ghanie.

Ekonomiści zauważają, że 
stan gospodarki krajów afry­
kańskich po uzyskaniu przez 
nie niepodległości politycznej, 
nie-zmienił się istotnie w 
porównaniu z okresem po­
przednim.

Kronikarze odnotowują co­
raz częstsze plemienne walki 
zbrojne wewnątrz państw. Od 
czasu do czasu opinia publicz­
na dowiaduje się o przechwy­
tywaniu państwowych pienię­
dzy przez sfery rządzące: to o 
byłym premierze Regionu Za­
chodniego Nigerii Akintoli, 
który zafundował sobie 12 li­
muzyn, kilka domów i potęż­
ny pałac: to o byłym prezy­
dencie Konga (Brazzaville) 
Youlou. który na swoje konto 
przekazał do banków zagra­
nicznych miliony dolarów.

TEORIE Z LAMUSA
Wszystko to sprzyja szerze­

niu nienowej przecież w

ustach imperialistycznych po­
lityków teorii o tym, że — jak 
to sformułował zachodnionie- 
miecki tygodnik „Die Zeit” — 
„Afrykańczycy za wcześnie 
otrzymali niepodległość — nie 
mają pojęcia czego chcą”. 
Pobrzmiewa w tym nuta 
„schadenfreude” i zarazem 
tak dobrze i nam skądinąd 
znana nuta pogardy dla ludzi 
rasy innej niż dawni kolonia- 
liści. !

Warto więc tym bardziej 
może odpowiedzieć na tę te­
orię słowami brytyjskiego 
„Observera”:

„Główne kłopoty Afryki nie 
biorą się z przedwcześnie uzyska­
nej niepodległości czy też jakiejś 
przyrodzonej niezdolności Afry- 
kańczyków do równie dobrego rzą 
dzenia się jak inne narody. I nie 
ma znaczenia fakt, czy niepo­
dległość uzyska się wcześniej ęzy 
później, podstawowe bowiem pro­
blemy, jakie trzeba rozwiązać,' 
kiedy już się zdobędżie niepod­
ległość, będą takie same”.
SCHEDA PO KOLONIALIZMIE

szczerze to powiedziane, 
chociaż nie wszystko. Bo wy­
padałoby przypomnieć, że pań
stwa afrykańskie są 
mami szczególnego 
Francja, Włochy,

organiz- 
rodzaju. 

Belgia,

z CGTU, Confederacion General del Trabaje Unitaria z 
Powszechną Jednościową Konfederacją Pracy, centralą 
związkową, pozostającą pod wpływem komunistów... — 
było jasne, że Pitz postanowił słyszeć swój głos, na dowód 
pewnie, że nie śpi — powiedział jeszcze, że albo „Reinę” 
rzeczywiście zatopiono wtedy i ta jest innym statkiem, 
przemalowanym na wzór tamtego, albo wszystko to nie 
jest prawdą, chociaż jego zdaniem, coś jednak w tym jest.

Byłem niemożliwie śpiący. Co mówił, dochodziło do mnie 
raczej jako chrzęst, szum, jako monotonny szmer, jakby 
deszczu, mówił zupełnie jakby padał deszcz. Ciężkie po­
wieki ledwie chciały mi się unosić. Niech gada, pomy­
ślałem, dopóki gada, wiem, że siedzi, i nie wpadł do wody. 
Jest śpiący, musi uważać gdzie płynie, żeby nie wpakował 
tej krpy razem z nami w łapy seguridad. Niech sobie 
gada. Nie można żądać od niego jakiejś przesadnej pe­
danterii. ani ładu w tym, co mówi — może zresztą to 
wszystko ma sens i on dobrze mówi, ze zmęczenia nie by­
łem niczego pewny — tacy dwaj faceci jak Pitz i ja, po­
winni natychmiast iść spać, a nie wyjaśniać jeden dru­
giemu jakieś i tak dość zagmatwane historie.

Opowiedział mi jeszcze o tym i owym: że przezwali go 
Pitz — jeden Polak z Poznańskiego, który ostatnio wal­
czył w czternastej Brygadzie Międzynarodowej, błędnie 
napisał jego imię kijem na piasku, i tak już zostało, tylko 
Francuzi piszą poprawnie — w rzeczywistości jest Picem, 
pic jak wiadomo znaczy góra, albo dzięcioł; może dać 
głowę, że ja uprę się przy dzięciole, niech będzie, jemu, 
Pitzowi, jest wszystko jedno, może być dzięcioł, mogę go 
nazywać nawet dziką świnią, jemu to nie robi różnicy, 
nie będzie mi tłumaczył dlaczego, ponieważ nie chce ro­
bić mi przykrości na środku Morza Śródziemnego, co zaś 
do „Reiny” to ten nalot na nią dokonali bosze — najpew­
niej Obergruppenfiihrer z pajacem dali znać boszom na 
Balearach — a jeżeL nie bosze, to była to sprawka syna 
Mussoliniego, od niedawna rozbija się tu. dowodzi eska­
drą makaroniarzy, utrzymujących w tym miejscu blokadę, 
szczeniak jego zdaniem mógł to zrobić, szczególnie gdy 
weżmit się pod uwagę cholerny harmider jaki robili, 
z minimalnym skutkiem — a może właśnie o to chodziło? 

cdn.
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Niemcy, Portugalia i pośród 
nich może w największym 
stopniu właśnie Wielka Bry­
tania, dzieląc przed dziesiąt­
kami lat Afrykę między sie­
bie, uczyniły to tak, iż 24 spo­
śród 37 obecnie niepodległych 
państw liczy w sumie 25 mi­
lionów ludności, podczas gdy 
pozostałe 13—230 milionów. 
Siłą rzeczy tylko kilka z nich 
już teraz zdolnych jest do sa­
modzielnej egzystencji.

Mamy wśród nich na przykład 
Gambię, stanowiącą 480-kilome- 
trowy wąski (20—30 km) pas brze­
gów rzeki sponad 300-tysięczną 
ludnością. Obok zaś Nigru, który 
obszarem większy jest niż NRD, 
NRF i Francja łącznie a liczy za­
ledwie 3 miliony mieszkańców — 
mamy Nigerię, kraj trochę mniej 
szy i zaludniony przez prawie 57 
milionów mieszkańców.

Żadne z państw kolonial­
nych nie liczyło się z natural­
nym podziałem etnicznym, 
wydzielając kolonie pod linij­
kę, co widać na mapach, gdzie 
niektóre granice państw afry­
kańskich są aż nienaturalnie 
proste. Niejedne plemiona 
znalazły się w różnych kolo­
niach, a teraz w rezultacie — 
w różnych państwach; w in­
nych zgrupowano szczepy, 
które zawsze były sobie wro­
gie i do dzisiaj takie pozosta­
ły. Przykładem szczególnie 
jaskrawym jest najludniejsze 
państwo Afryki — Nigeria, 
kraj około 250 plemion!

Jeśli zatem widzi się walki 
i waśnie między plemio­
nami w łonie poszczególnych 
państw, to trzeba też wiedzieć, 
że są one nie wynikiem uzy­
skania niepodległości przez 
kraje Afryki lecz rezultatem 
epoki kolonializmu, jego nie 
liczenia się z rzeczywistością 
tego kontynentu. Bo nie o los 
ludności rodzimej kolonializ­
mowi chodziło, tylko o podział 
bogactw.

Stłumione przez kolonializm 
a nie usunięte przyczyny od­
wiecznych konfliktów, ujaw­
niają się w warunkach nie­

podległości z większą jeszcze 
siłą. Doszedł bowiem element 
możliwości walki o wpływy, o 
władzę. Nacisk afrykańskiej 
obyczajowości plemiennej w 
warunkach niepodległości pro­
wadzi do szczególnie niepożą­
danych rezultatów. Np. urzęd­
nik czy minister, w myśl zwy­
czajów plemiennych i szcze­
powych, musi dbać o swoich 
krewnych, którzy mają prawo 
być na jego utrzymaniu.

Od tego zaś niedaleka jest dro­
ga do chęci bogacenia się, co wie­
lu Afrykańczykom wydaje się na­
turalne, jako że w latach przed 
uzyskaniem niepodległości lud­
ność oczekiwała zasadniczej zmia­
ny swojej sytuacji w okresie po- 
kolonialnym. Oczekiwała zbyt 
wiele. Po siedmiu latach od pa­
miętnego roku 1960, który to dzi­
siaj określa się rokiem wybuchu 
niepodległości okazało się, że 
lepszego życia starcza tylko dla 
nielicznych. W większości państw 
afrykański urzędnik państwowy 
otrzymuje taką samą pensję jak 
jego brytyjski, francuski czy bel­
gijski poprzednik, bez względu na 
to, czy państwo na to stać lub 
nie.

90 procent ludności Afryki 
utrzymuje się zaś przy życiu, 
mając do dyspozycji mniej niż 
wynosi minimum kosztów u- 
trzymania. Nie ma na świecie 
drugiego takiego kontynentu! 
Inaczej nie było też w czasach 
kolonialnych. I nie szybko bę­
dzie lepiej, skoro — według 
danych Organizacji do spraw 
Wyżywienia i Rolnictwa ONZ 
— ludność Afryki zwiększa się 
rocznie o 2 procent, a produk­
cja żywności tylko o 1.

KTO MA KIEROWAĆ 
GOSPODARKĄ

Niełatwo pozbyć się „opie­
ki” monopoli. Bo kto zajmie 
się organizacją wydobywania 
bogactw, kto zastąpi teraz na­
tychmiast fachowców? Pań­
stwa kolonialne uczyniły 
wszystko, żeby Afrykańczy- 
ków pozbawić możliwości 
kształcenia właśnie kadr tech­
nicznych. Jeśli już nie sprze­
ciwiały się kształceniu ponie­
których ludzi, to rozbudzały 
wśród nich ambicje przede 
wszystkim humanistyczne. 
Dlatego łatwiej znaleźć w 
Afryce wykształconego poli­
tyka czy filozofa niż inżynie­
ra lub technika.

W skrajnych przypadkach wy­
gląda to aż przerażająco. W 3,5 — 
milionowym Czadzie, po uzyska­
niu niepodległości, było 2 miejsco­
wych lekarzy, 3 prawników i 
jeszcze 7 innych osób z wykształ­
ceniem uniwersyteckim. Kongo 
miało jednego lekarza Murzyna
na ponad 14 milionów 
mieszkańców. W Zambii

wówczas 
(3,5 min.

ludności) znajdowało się 100 osób 
z wykształceniem uniwersyteckim 
i 1000 ze średnim.

Kadry rodzimych fachow­
ców dopiero się kształcą. Jesz­
cze ciągle jest ich niedużo i 
długo będzie brakować. Można 
mieć nadzieję, że spośród nich 
wyłonią się ludzie, którzy w 
przyszłości poprowadzą gospo­
darkę Afryki. Ale nie tylko 
od nich zależy, jak będą mogli 
pokierować swoim kontynen­
tem.

TADEUSZ KACZMAREK
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10 lat 
dobrej roboty 
studenckich

przyjaciół OHZ
4 ST kwietnia 1957 r. założono w 
1J Warszawie Studenckie Sto­

warzyszenie Przyjaciół Organiza­
cji Narodów Zjednoczonych 
(SSPONZ). Jak z samej nazwy 
wynika głównym celem Stowa­
rzyszenia jest propagowanie idei 
działania najbardziej powszechnej 
organizacji międzynarodowej — 
ONZ. W środowisku akademickim 
polskie Stowarzyszenie jest człon­
kiem ISMUN-u (Międzynarodowe­
go Ruchu Studenckiego na rzecz 
Narodów Zjednoczonych).

W ciągu 10 lat działalności w 
środowisku studenckim ta wpraw­
dzie niewielka liczbowo (najlicz­
niejsze z kół SSP ONZ mają po 
około 100 członków), ale o wy­
raźnie sprecyzowanych zaintere­
sowaniach członków organizacja, 
odegrała poważną rolę w rozwi­
janiu wiedzy o ONZ. Uniwersal­
ność Organizacji Narodów Zjed­
noczonych narzucała SSP ONZ 
obserwację i interpretację naj­
różnorodniejszych aspektów po­
lityki międzynarodowej. Podsta­
wową formą wyrażania opinii na 
wszelkie ważkie wydarzenia świa­
towe są prelekcje połączone z 
dyskusjami. Szerszą platformę sta­
nowią ogólnopolskie i międzyna­
rodowe seminaria. Na forum mię­
dzynarodowym polskie Stowarzy­
szenie jest jednym z najaktyw­
niejszych, co uwidacznia się od 
lat w jego silnej pozycji we wła­
dzach ISMUN-u. Uznanie zdobyło 
sobie nasze SSP ONZ głównie 
dzięki rzeczowości i konsekwent­
nej propagandzie międzynarodo­
wej polityki rządu naszego kraju.

Spośród kilkunastu kół Stowa­
rzyszenia, działających na terenie 
kraju, koło poznańskie od kilku 
lat należy do najlepszych. Jest to 
przede wszystkim następstwem 
systematyczności i konsekwencji 
w nracy oraz wyszukiwania no­
wych, interesujących form. Po­
znań był m. in. inicjatorem pre­
lekcji o tematyce dotyczącej ONZ 
i innych zagadnień międzynaro­
dowych w liceach ogólnokształ­
cących. Również jako pierwszy 
wprowadził cenny element uzu­
pełniający do wszelkich odczy­
tów i prelekcji — aktualne filmy 
dokumentalne. Od lat działają też. 

-kluby konwersacyjne języków 
obcych: angielskiego, francuskie­
go i niemieckiego, otwarte oczy­
wiście 'dla wszystkich studentów. 
Zajmując się głównie problema­
tyką niemcoznawczą, koło poznań­
skie nie stroni od innych, współ­
czesnych zagadnień międzynaro­
dowych: np. trwający od stycznia 
br. * cykl spotkań i prelekcji o 
kontynencie azjatyckim.

A. K.

PONIEDZIAŁEK: 17 — dla dzie­
ci „Gapiszon w cyrku”: 17.10 — 
dla młodych „Zwierzyniec domo­
wy” (ode. II); 17.30 — „Przy fa­
bryce”, program z cyklu „7 mi­
lionów młodych”; 18.20 — Kino 
Krótkich Filmów; 18.45 — „Eure­
ka”; 20 — rep. filmowy „Siadami 
ucieczki”; 20.20 — Teatr TV „Oj­
ciec” Artura Strinberga, wśród 
wykonawców: A. Łapicki : Z. 
MrozowsKa; 22 — rep. filmowy 
Tele-Aru „Szlakiem obalonych 
drzew”.

WTOREK: 10 — „Panny w le­
gie”, film polski; 15.25 — przyspo­
sobienie rolnicze „Przystępujemy 
dp budowy”; 17.05 dla młodych 
„Zrób to sam” i „Co dalej, ósma 
klaso?”; 18.35 — „Gawędy o współ­
czesności” — przed kamerami — 
prof. dr K. Grzybowski: 20 — 
„Wózek” — film tv z cyklu — 
„Dzień ostatni, dzień pierwszy”; 
21-10 — „Panny w lesie”. film.

ŚRODA: 10 — film „Kobiety i 
samochody” („Święty”); 16.35 — 
PKF; 17 — dla młodych „Zwykłe 
sposoby — niezwykłe sekrety”; 
17.25 — „Nie tylko dla pań”; 17.50 
— Wszechnica tv „Nowy lek”, z 
cyklu „W pracowniach polskich 
uczonych”; 18.20 — „Jazz w Fil­
harmonii” — program R. Wasch- 
ki; 18.50 — „Czarcie złoto” — pro­
gram red. ekonom.; 20 — „W 
pracowniach poznańskich naukow­
ców”; 20.15 — Mały Teatr TV — 
„Wyroku nie będzie” M. Rutkow­
skiego; 21.10 — „Światowid”; 21.40 
— „Kobiety i samochody” („Świę­
ty”).

CZWARTEK: 16 — tv kurs rol­
niczy — „Ochrona roślin olei­
stych i włóknistych’*; 16.45 — dla 
dzieci — Kino „Ptyś”; 17.05 — '.la 
młodych: „Liga Entuzjastów Wa­
kacji”; 17.35 — „Tramp”; 20 — 
TV Przegląd Kulturalny; 20.20 — 
„Inspektor i noc”, film bułg.

i GŁOS WIELKOPOLSKI AR

Gaz konkuruje z węglem
Magistrale do Konina i Piły

FILM Na końcu
jest strach

Polskie gazownictwo nakła 
da siedmiomilowe buty: 
w roku 1938 wydobyliś­

my pół miliarda metrów sześć, 
gazu ziemnego, obecnie — po­
nad 3 miliardy, a za 7 lat — w 
roku 1975 — wydobędziemy 
15 miliardów metrów sześć. O- 
blicza się, że w roku 1985 Zje­
dnoczenie Przemysłu Gazow­
niczego w Warszawie dyspono 
wać bedzie 35 miliardami me­
trów sześć, paliwa gazowego 
rocznie!

Do tego też czasu trzeba bę­
dzie wybudować — kosztem 
46 mld. zł — ponad 8 tys. km 
gazociągów dalekosiężnych i 
ponad 30 tvs. km sieci rozdziel 
czei w miastach i na wsi. Dzię 
ki rozwojowi gazownictwa be­
dzie można zaoszczędzić milio 
nv ton węgla.

Okazuje się, że koszt ogrza­
nia np wodv zuźvtej w ciągu 
doby przez 1 mieszkańca przy 
użyciu gazu ziemnego lub ko­
ksowniczego wynosi tylko od 
1 zł 10 gr. do 1 zł 40 gr na do­
bę, oodczas gdv ogrzanie tej 
samej ilości wody przez cen­
tralna kotłownie kosztuje po­
nad 3 zł 30 gr. Jeszcze większe 
korzyści daje ualiwo gazowe w 
przemyśle. Jest wiec o co za­
biegać. „Mniej węgla, więcej 
gazu’” — tak brzmi popularny 
szlagier budowniczych naszych 
gazowni i gazociągów.

Mamv obecnie w Polsce 186 
tzw gazowni lokalnych, z któ­
rych 119 stanowią małe, prze­
starzałe już zakłady i zakładzi 
ki o ograniczonej mocy nroduk 
cvjnej. Trwa jednak rozpoczę­
ta n^zed kilku latv akcja mo­
dernizowania tvch starych ga­
zowni i budowy nowvch. bar­
dzie! nowoczesnych wytwórni 
cennego paliwa. Prowadzi ją 
przedsiębiorstwo ..Gazobudo- 
wa” z siedziba w Zabrzu. Ślą­
ską „Gazobudowa” obejmuje 
zasięgiem swei działalpości ca 
ła Polskę. W bieżącej pieciolat 
ce przedsiębiorstwo to ma wy­
budować 23 tvs. km sieci gazo 
ciągów dalekosiężnych i miej­
skich. Nie jest to zadanie pro­
ste jeżeli weźmie sie pod uwa 
ge fakt że np ułożenie 100 m 
gazociągu na bagnistych tere­
nach rie fest łatwieisze niż 
przebicie 100 m przekopu w ko 
palni ..na dole”. TePn nrz^nai- 
mniei zdania są fachowcy ga­
zownicy.

Również w bieżącej pieciolat 
ce wybudowana zostanie w 
Częstochowie największa w

PIĄTEK: 10.10 — „Człowiek z 
przeszłością”, film radź.; 17 — dla 
młodych „Nasze podwórka” z cy­
klu „Wyprawy TV Przyjaciół”; 
17.30 — „Przygody Robinsona Cru­
soe” (ode. VII); 17.55 — Wszech­
nica tv „Niedyskrecja papiero­
sów”: 18.25 — „Wielokropek”: 18.50 
— „Między nami, sąsiadami” — 
nrogr. w rocznice podpisania pol­
sko-radzieckiej umowy; 20 — 
Kronika Tygodnia; 20.15 — „Ła­
cina” — w/g opowiadania Guy de 
Maupassanta: 21 — „Niespokojne 
szczęście” — operetka; 22.10 — 
Maenzyn Medyczny.

SOBOTA: 10 — „Ulica ubogich 
kochanków”, film włoski: 14 — 
Uroczyste zebranie, poświecone 
rocznicy urodzin Lenina. Trans­
misja z Pałacu Zjazdów na Krem­
lu: 16.20 — dla nauczycieli: „Nie­
równy start”; 17.05 — dla mło­
dych „Konkurs 5 milionów”; 18.30 
— „Po szóstej” — młodzieżowy 
klub tv; 19.30 — Monitor; 20 — 
„Studio Uno”, tv progr. rozrywk 
prod. włoskiej: 20.55 — „Okrutny 
mąż” z serii „Błękitny ekspres” 
21.40 — Sport; 21.50 — „Ulica u- 
bogich kochanków”, film.

NIEDZIELA: 10.10 — „Śladami 
kpt. Cooka” (ode. IV); 11 — Spra­
wozdanie z międzynarodowych za­
wodów w skokach do wody; 12.4o 
— „Najpiękniejsze głosy świata” 
— progr. muz.-estrad.; 13.35 — 
„Zakochani z Ostendy” — film 
belgijski: 14 — dla dzieci „W na­
turze nie ma linii prostej” — pro­
gram poetycko-baletowy; 14.20 — 
dla dzieci „Tajemnica Muzeum 
Narodowego” J. Wllkowskiego z 
cyklu: /.Ula i świat”; 14.50 — 
„Wielka gra” — teleturniej; 16 
— „Krasiczyn” z cyklu „Piórkiem 
i węglem”; 16.45 — PKF; 17.45 - 
Studio 63” — „Pochwalone niech 
będą ptaki” w/g tekstów K. I. 
Gałczyńskiego. Wśród wykonaw­
ców: Z. Kucówna, B. Kobiela 
J. Kobuszewski; 19.05 — „Okno” 
z serii „Klub prof. Tutki”; 20 — 
Listy śpiewające — „Wielki biały 
okręt”. Teksty: A. Osiecka; wy­
konawcy: H. Skarżanka, M. Za­
wadzka. K. Sienkiewicz. M. Mi- 
leckl; 20.30 — „Paryski listonosz” 
— film franc.; 22.15 — Sport. 

kraju tłocznia do dostarczania 
gazu dla Łodzi i Warszawy o- 
raz inna tłocznia — w Luba­
czowie. Nowe gazociągi połą­
czą Puławy z Warszawą. Tar­
nów ze Skawiną. Opole z Wro 
cławiem i Piotrków z Łodzią. 
W Krakowie, Rzeszowie. Wro­
cławiu, Łodzi. Poznaniu i 
Gdańsku powstaną oddziały te 
go przedsiębiorstwa-giganta.

Jak podaje „Życie Warsza­
wy” (nr 88, C). w rejonie Ostro 
wa Wielkopolskiego odkryte 
zostały znaczne, jak na nasze 
warunki, złoża gazu ziemne­
go. Dotychczas geologowie udo 
kumentowali kilkadziesiąt mld 
m sześć, gazu, zawierającego 
około 40 proc, azotu. Wartość 
opałowa tego gazu wynosi 4.5 
tys. — 5 tys. Kcal (gaz z Pod­
karpacia — przeszło 8 tys. 
Kcal.). Fachowcy orzekli, że 
rozprowadzanie 1 — 1,5 mld. m 
sześć, gazu rocznie do odbior­
ców nie da się zapewne wcześ 
niej zrealizować niż za 5 lat.

Na razie przewiduje się bu­
dowę gazociągu magistralnego 
przez Kalisz do Turka i Koni­
na z odgałęzieniem do Koła 
oraz drugiego gazociaeu. przez 
Śrem do Poznania i Piłv. Już 
obecnie w rejonie Poznania i 
Piły istnieje nie zaspokojone 
zapotrzebowanie na saz, któ­
re po roku 1970 dojdzie do 150 
min m sześć rocznie. Po 1972

Szczęśliwi posiadacze motocykli 
czy samochodów, którzy mieli kie 
dykolwiek nieszczęście być poszko 
dowanymi w wypadku nieraz się 
z tym snotkali. Jeśli sa ubezpieczę 
ni w PZU i należy im sie odszko­
dowanie z tytułu odpowiedzialnoś 
ci cywilnej, to załatwiała sprawę 
we własnym zakresie, a później 
nrzedkładaia PZU rachunki. bv o- 
trzymać należność za remont po­
jazdu Jednak tak sie nierzad­
ko dzieje, że PZU w takich przy­
padkach stwierdza, iż rachunek 
jest — jak to sie nieładnie mówi 
— zawyżony. Wtedv PZU umniej 
sza o kwotę zawyżenia rachunku 
wysokość odszkodowania wypła­
canego poszkodowanemu. Tak też 
postąpił PZU —jak pisze o tym
J. Czanlarska w „Motorze” — w 
artykule nt. „PZU uczy myśleć” 
— wobec jednego ze swoich klien 
tów na Kielecczyźnie.

Nietypowe było jednak zakończę 
nie sprawy. Poszkodowany nie zgo 
dził sie z decyzja PZU.

„Wyszedł z prostego założe­
nia — pisze autorka, że jeśli 
nawet pretensje PZU do war­
sztatów prywatnych za niepra 
widłowe rachunki sa słuszne, 
jemu, poszkodowanemu, który 
musiał te rachunki zapłacić, 
należy sie pełne odszkodowa­
nie. zgodne z rzeczywiście po­
niesionymi kosztami. I wniósł 
do sądu podwództwo cywilne 
przeciwko PZU o niewypłaco 
na różnice”.

PZU oczywiście bronił sie przed 
nretensjami poszkodowanego. 
Tym razem jednak bez skutku.

„24. II br. sąd — czytamy — 
zasądził od PZU ną rzecz po­
woda owe 5 375 zł (bo o taką 
kwotę chodziło — przyp. lekt.) 
wraz z 8 proc, odsetek od 
chwili wniesienia powództwa, 
a także obciążył PZU kosztami 
procesu. Wyrok jeszcze niepra 
womocny. otrzymał rygor na­
tychmiastowej wykonalności. 
W uzasadnieniu sąd odkrył 
przed PZU zasadę prawną, któ 
ra znali iuź starożytni Rzymia 

Spółdzielcy wsp ewą zb orfy / 
na rzecz porno ka w Gireźnie

Niedawno pisaliśmy o pierwszych wyni­
kach zbiórki pieniężnej załóg zakładów 
pracy Poznania i Wielkopolski, a także 
i spoza naszego województwa na rzecz budo­

wy pomnika Mieszka I i Bolesława Chrobrego 
w Gnieźnie. Znaczny wkład finansowy w dzie­
ło realizacji budowy pomnika daje spółdziel­
czość.

Rzemieślnicza Spółdzielnia Zaopatrzenia i 
Zbytu w Gnieźnie przekazała na konto Komi­
tetu Budowy Pomnika — 5.000 zł, tę
kwotę zgłosiła Spółdzielnia Pracy „Ozdoba”,

również z Gniezna. Akcję zbierania funduszy 
na realizację budowy wsparły m. in. następu­
jące spółdzielnie: Ogrodnicza z Ostrowa 
Wielkopolskiego, Okręgowa Spółdzielnia 
Pracy/ /Usług Komunikacyjnych Emerytów 
PKP. w Poznaniu, Spółdzielnia Pracy Ltekar* 
sko-Specjalistyczna z Poznaniak „Reklamo- 
druk”, Wielkopolskie Studium Muzyczne, < ie 
miczna Spółdzielnia Pracy „Guma” z Pozna­
nia.

Na konto komitetu napływają też dary -ie- 
niężne od prywatnego handlu i rzemiosła. Na 
liście ofiarodawców znalazł się warsztat rze­
mieślniczy Edwarda Sieradzkiego z Poznania, 
drogeria Franciszka Fliegera z Witkowa. Swo­
je drobne oszczędności przekazało takie Ko-

samą mitetowi Budowy Pomnika szereg osób pry­
watnych. Listę tych ofiarodawców otwiera

r. deficyt gazu grozi również 
w samym Poznaniu. Zatem 
wybudowanie gazociągu w kie 
runku Piły jest z tego punktu 
widzenia niezbedne. Inwesty­
cja ta kosztować będzie około 
450 min. złotych.

Duże znaczenie gospodarcze 
ma też bu,dowa gazociągu w 
kierunku Konina. W zagłębiu 
konińsko-tureckim istnieje 
wiele dużych zakładów prze­
mysłowych już zużywających 
paliwa płvnne, rozpoczęto też 
budowę nowych fabryk, które 
zgodnie z projektami mają w 
niedalekiej przyszłości pochła­
niać duże ilości tych paliw

Najpilniejszym zadaniem 
jest jednak doprowadzenie ga­
zu do elektrowni Adamów. Na 
trasie gazociągu do Konina le 
żv także kilka miast, nrzede 
wszystkim Kalisz. W Kaliszu 
będzie można zlikwidować nie 
rentowna gazownię, umożli­
wiona zostanie również gazyfi 
kacja Turka. Konina i Koła.

W ten sposób można bedzie 
łącznie w kierunku Piły i Ko­
nina wyeksploatować z odkry 
tego złoża kilkaset milionów 
m sześć, gazu rocznie Koniecz 
ne jest zatem zaplanowanie bu 
dowy no roku 1970 dalszych 
rurociągów na terenie woj. 
poznańskiego, bądź też w kie­
runku Wrocławia i woj. szcze­
cińskiego. (at)PZUmusi zapłacić
nie, że poszkodowanemu na­
leży się od winnego wyrządzę 
nia szkody (lub od instytucji, 
która odpowiedzialność za 
szkodę na siebie przyjmuje), 
całkowite odszkodowanie. I 
nie jest jego sprawa spraw­
dzanie prawidłowego wysta­
wienia rachunku za naprawę 
^wnikłei szkody. Nie ma na to 
ani środków ani możliwości, 
ani też fachowego przygotowa 
nia”.

Tak więc jest precedens. Może 
wiec wreszcie poszkodowani właś­
ciciele noiazdów będą otrzymywa­
li od PZU zawsze sumy zgodne z 
przedłożonymi rachunkami.

LEKTOR
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PRAWIE 3 MILIONY
Wielkopolska okazała się w 

praktyce atrakcyjnym terenem 
turystycznym, o czym świadczą 
m. in. liczby o zainteresowaniu 
naszym regionem. Tylko w ubie­
głym roku, w trzech podstawo­
wych formach ruchu turystycz­
nego uczestniczyło w wojewódz­
twie poznańskim 2 843 600 osób, z 
czego na tzw. pobyty przypada 
168 000, wycieczki — 275 000, i wy­
poczynek świąteczny — 2 400 000 
osób. Liczba ogólna jest o 17 
proc, wyższa niż w 1965 roku.

DOBA HOTELOWA
Co kraj to obyczaj. Większość 

polskich hoteli zaczyna dobę od 
godz. 18. Są również takie, które 
dobę hotelową liczą od innej go-

Efekty przeszczepów nerek
Dr Joseph Muray przedstawił 

na konferencji w Uniwersytecie 
„Duke” dane statystyczne na te­
mat przeszczepów nerek. Według 
tych danych, obecnie żyj" na świe 
cie 600 ludzi z przeszczepioną ner­
ką.

Dokładna analiza danych wska­
zuje:

1. Od 1950 r., kiedy to po ras 
pierwszy opracowana została me­
toda przeszczepiania nerek, doko­
nano około 1.000 operacji prze­
szczepienia nerki.

2. Blisko połowa tych ludzi 
zmarła. Przeważnie jednak zmar-

„OSTATNI BRZEG” — film pro­
dukcji amerykańskiej. Scenariusz: 
John Paxton, James Lee Barrett. 
Reżyseria: Stanley Kramer. Wy­
konawcy: Gregory Peck (Dwight 
Towers), Ava Gardner (Moira Da- 
yidson), Fred Astaire (Julian Os- 
born), Anthony Perkins (Peter 
Holmes), Donna Anderson (May 
Holmes), John Tatę (admirał 
Bridie) i inni.

Ten film wyprodukowany w 
1959 r. miał prawdopo­
dobnie o wiele większq 

wymowę wówczas niż dzisiaj. Od 
tego czasu przeżyliśmy takie wy­
darzenia jak konflikt w basenie 
Morza Karaibskiego, żyjemy od 
paru lat wobec trwającej wojny 
wietnamskiej — to sq dla nas do­
wody, że człowiek nie musi uni­
cestwić cywilizacji, którq stwo­
rzył, nie musi zmazać swego ga­
tunku z powierzchni ziemi. Od 
tego czasu zawarto kilka waż­
nych układów (jak układ o zaka­
zie doświadczeń atomowych), 
które także wpłynęły na uspoko­
jenie ludzkości.

Film powstał wtedy, gdy chyba 
nastroje atomowej paniki były 
na świecie najsilniejsze i dlatego 
kto wie czy nie przyczynił się 
także znacznie do poprawy 
sytuacji tworzqc właściwy kli­
mat ostrego potępienia wobec 
broni masowego zniszczenia. Do 
nas film ten dotarł z tak dużym 
opóźnieniem nie z naszej tym 
razem winy. To Departament Sta­
nu d’ugo nie zezwalał na sprze­
daż filmu do krajów socjalistycz­
nych.

Film i dzisiaj robi niemałe 
wrażenie. Opowiada on o okre­
sie tuż po wojnie atomowej, w 
której zniszczona została całko­
wicie północna półkula, a na po­
łudniowej ocalała jedynie Au­
stralia. Ale i tam życie nie prze­
trwa dłużej niż 5 miesięcy. Zbli- 
żajq się bowiem opady radio­
aktywnych pyłów, przed który­
mi nie ma ratunku. Do tego 
ostatniego brzegu ludzkiej egzy­
stencji przybija amerykański 
podwodny okręt atomowy, który 
ocalał na Pacyfiku. Załoga włq- 
cza się w nurt ostatnich miesię­
cy życia. Następnie okręt odby­
wa rejs do brzegów Ameryki, by 
sprawdzić kto nadaje tajemnicze 
sygnały i określić zasięg śmiercio 
nośnego promieniowania. Oglq- 
damy puste, umarłe San Fran­
cisco, takież gigantyczne zakła­
dy w San Diego. Sq to najmoc­
niejsze obrazy filmu. Wspaniale 
pomniki cywilizacji — bez ludzi, 
bez życia.

Cały film dzieje się wszakże w

Kalejdoskop
dżiny. W Związku Radzieckim 
nie stosuje się natomiast stałej 
doby hotelowej. Goście płacą za 
okresy 24-godzinne licząc od chwi 
li zajęcia pokoju.

NOWE FOLDERY
Bardzo operatywnie pracuje 

Wojewódzki Ośrodek Informacji 
Turystycznej w Poznaniu, należą­
cy do przodujących w kraju. 
WOIT przygotowuje dla turys­
tów szereg atrakcyjnych wydaw­
nictw. Jeszcze przed sezonem u- 
każą się: „Ośrodki wypoczynko­
we Wielkopolski” (folder) i ma­
pa turystyczna powiatu poznań­
skiego. Do druku oddane zostały 

li ludzie, którzy otrzymali prze­
szczepy w ciągu pierwszych 1® lat 
tej praktyki (tzn. między 1950 a 
1960 rokiem).

3. Dwie trzecie liczby pacjen­
tów, którzy otrzymali przeszczepy 
nerek w ciągu ostatnich pięciu 
lat żyją.

4. O^oło 40 procent przeszcze­
pów Wzięto ze świeżych zwłok 
ludzkich.

5. Najlepsze wyniki otrzymano 
z przeszczepami dokonanymi mię­
dzy' bliźniakami jednojajowymi, 
bfliżńiakami lub bliskimi krewny­
mi. (PAP)

scenerii niemal normalnej (nie-
mai, bo np. samochody wyszły 
z obiegu, Australia nie ma prze­
cież własnej ropy naftowej), lu­
dzie zajmujq się codziennymi 
sprawami. To jest dobre założe­
nie filmu. Czy można bowiem w 
ciqgu tych ostatnich miesięcy 
zajmować się czymś innym niż 
normalnie? Trzeba przecież spać 
i jeść, sprzqtać i pracować, nie 
ma na to rady. I tak się też dzie­
je, ale przecież widać podskór- 
nq dqżność każdego, by jak naj­
lepiej te ostatnie chwile wyko­
rzystać. Każdy właściwie chciał- 
by tak te dni przeżyć, by pozo­
stało mu wspomnienie czegoś 
najlepszego.

Ale wszystkich drqży strach, 
który zdaje się być ostatnim 
wielkim uczuciem człowieka wo­
bec śmierci. Nikt nie potrafi się 
od niego uwolnić i wszyscy w 
filmie jqkajq się, co ma wyrazić 
zarówno ich codzienność, jak i 
przejęcie wobec nadchodzqcego 
dramatu. Oczywiście, reżyser 
przesadził i stępił efekt, który 
pomyślał dobrze. Nikt nie potra­
fi się wyzwolić od myśli iż ta kq- 
piel w morzu jest ostatnia, iż 
ostatnia ta miłość, ta butelka 
whisky, to spojrzenie na dziecko. 
Nastrój ostatnich dni jest odda­
ny mocno i przekonywajqco.

Aktorska strona filmu jest zu­
pełnie dobra, mimo zaangażowa­
nia szeregu gwiazd, które raczej 
nie pozwalajq się przyzwyczaić 
do myśli, że oglqdamy ostatnie 
chwile człowieka na ziemi. Nie­
znani aktorzy byliby w tym przy­
padku właściwsi. Niestety, 
gwiazdy w dodatku muszq w 
kilku niemałych fragmentach wy­
powiadać dialogi tak banalne i 
konwencjonalne, że nie podnosi 
to bynajmniej ich aktorstwa.

Ale dobrze, że możemy ten 
film zobaczyć, albowiem nigdy 
nie dosyć dobrej propagandy 
przeciwko wojnie, zwłaszcza ato­
mowej. No i propagandy przy- 
chodzqcej z tamtej strony, skqd 
nieczęsto daje się wybrać coś, 
co by nie było zabarwione czer­
wonym niebezpieczeństwem. 
Kramer odważnie i uczciwie od­
rzucił takie właśnie sugestie za- 
warte w ksiqżce, która stała się 
podstawq filmu i jego sugestia, 
co do przyczyny katastrofy stresz 
cza się w zdaniu: „jakiś szale­
niec nacisnqł na guzik”. Dzięki 
temu film mógł odnieść sukces 
ogólnoświatowy i zrobić dobrą 
robotę w dziele obrony pokoju.

MIECZYSŁAW SKĄPSKI

turystyczny
foldery: „Września i okolice”, 
„Nowy Tomyśl i okolice”, „Wą­
growiec i okolice”, „Leszno 1 o- 
kolice”, „Kalisz i okolice” oraz 
„Kórnik — Rogalin — Zaniemyśl”.

INDYWIDUALNIE
DO BUŁGARII I NA WĘGRY

Biura podróży wyznaczone 
przez GKKFiT oraz NBP, przystą­
piły już do przyjmowania zgło­
szeń turystów udających się in­
dywidualnie do Bułgarii lub na 
Węgry. Szczegółowe informacje 
dotyczące wysokości sum sprze­
dawanych dewiz i trybu załat­
wiania tych spraw były już na 
łamach „Głosu”. Dzisiaj pragnie- 
my jedynie przypomnieć, że ob­
sługę indywidualnych turystów 
do wspomnianych wyżej państw 
prowadzą w Poznaniu: Orbis (ul. 
Świerczewskiego 14), Sports-Tou- 
rist (ul. Ratajczaka 44), Biuro Tu­
rystyki PZM (ul. Libelta 26), BTZ 
PTTK (Stary Rynek 90) Turysta 
(ul. Wodna 23) Gromada (ul. Dą­
browskiego 32). Zwracamy rów­
nież uwagę, że biura prowadzą 
podwójną kolejność przydziału 
dewiz. W pierwszej kolejności bę 
dą mieli zagwarantowane dewizy 
ci,którzy bezpośrednio przez biura 
załatwiać będą wszystkie formal­
ności, z paszportowymi włącznie, 
a w drugiej otrzymają dewizy ci, 
którzy wszystko załatwią we 
własnym zakresie a do biur zgło­
szą się jedynie po dewizy. (d)

Wincenty Staniszewski z Gniezna. Są na niej 
też m. in. nazwiska: Stanisława Jaszczyna z 
Fordonu, woj. bydgoskie. Tadeusza Romanow­
skiego z Kostrzynia Wlkp. i Elżbiety Skarbek 
z Dolska.

Przy okazji prostujemy przeoczenie. W po­
przedniej informacji o zbiórce funduszy na 
rzecz pomnika, podaliśmy mylnie nazwę jed­
nego z ofiarodawców. Jest nim Rada Zakła­
dowa Związku Zawodowego Kolejarzy, Zakła­
dów Naprawczych Taboru Kolejowego w Po­
znaniu.

Na zakończenie, przypominamy trady­
cyjnym zwyczajem numer konta, na któ­
re można wpłacać dary pieniężne na 
rzecz budowy pomnika — PKO I O/M 
w Poznaniu 5*9-1250.15 IV 1967 Nr 88 (7205)



Plenum WKKFiT

Wydawnictwo Prasowe
POSZUKUJE DO WYNAJĘCIA 
od 1 maja br.

1-Jeżyce, 2-Wilda, 3-Stare Miasto dwuosobowy pokój umeblowany

PAŃSTWOWE PREWENTORIUM 
PRZECIWGRUŹLICZE W ZABORZE 

pow. Zielona Góra 
ZLECI NATYCHMIAST WYKONANIE

w akcji spartakiad
z telefonem w okolicy hotelu „Merkury”.

Oferty „Prasa”, Grunwaldzka 19 dla M3002.

CA. 20.000 sztuk
DACHÓWEK CEMENiOWYCH

Komunikaty

DaJszy rozwój ośrodków turystycznych i wypoczynkowych 
w województwie

Spartakiady i turystyka były tematem wczorajszego plenarnego 
posiedzenia Wojewódzkiego Komitetu Kultury Fizycznej i Turysty­
ki w Poznaniu.

Przedstawiając dorobek sparta­
kiadowy minionego roku, wice­
przewodniczący WKKFiT — Al­
fred Małecki stwierdził, że w tej 
gigantycznej imprezie, zanotowa­
no w Wielkopolsce 4 777 000 tzw. 
osobostartów. • Takimi osiągnięcia 
mi nie może poszczycić się żad­
ne inne województwo. W ramacn 
imprez objętych spartakiadą, mło 
dzież zdobyła 70 357 odznak spraw

zdobyła dzielnica Nowe Miasto, 
piąte powiat Leszno, a szóste Wą 
growiec. Zestawienie tych wyni­
ków ilustruje przewagę dzielnic 
miejskich, na co zwrócono uwa-

gę w dyskusji; Nawet tak, zda­
wałoby się obiektywny czynnik 
jak zasada proporcjonalności w 
stosunku do liczby mieszkańców, 
nie daje szans powiatom, w zesta 
wieniu z dzielnicami Poznania, 
dysponującymi znacznie lepszą ba

Wydział Komunikacji Prezydium Rady Narodowej 
m. Poznania — podaje do wiadomości, że z dniem 
17 kwietnia 1967 r. ZAMYKA SIĘ DLA RUCHU KO­
ŁOWEGO ul. CZERWONEJ ARMII w związku z WY­
MIANĄ TORÓW TRAMWAJOWYCH.

Zamknięcie ulicy nastąpi w II etapach:
I etap — na odcinku od ul. Lampego do ul. Rataj­

czaka — objazd ulicami: Kościuszki, Chudoby, 
Ratajczaka.

II etap — na odcinku od ul. Ratajczaka do ul. Mar­
cinkowskiego — objazd ulicami: Ratajczaka, Ogro-

rombowych (krzywy kwadrat) 
Nie wyklucza się prywatnych wykonawców. 

PREWENTORIUM
ZAKUPI RÓWNIEŻ MASZYNĘ 

do wyrobu dachówek cementowych.
w kształcie rombu wraz z podkładkami.

Oferty wraz z podaniem ceny należy kierować 
pod adresem Prewentorium.

K2668

dowa. M3032
Przetargi

zą silniejszymi klubami. Na
wniosek Kalisza postanowiono 
więc wprowadzić dwie oddzielne

Dalsze sukcesy Gąsiorka
ności fizycznej, a więc 
28 000 więcej aniżeli w 
1965. Nauczono pływać 79 477 
co również jest najlepszym

około 
roku 
osób, 
kra-

jowym wynikiem. Najliczniej re­
prezentowana była w spartakia­
dzie młodzież szkół podstawowych 
1 średnich, która stanowiła około 
70 proc, wszystkich uczestników.

Rywalizowała ze sobą nie tylko 
młodzież na boiskach. Toczyło się 
również zacięte współzawodnict­
wo między komitetami kultury fi 
zycznej (dzielnicowymi i powia­
towymi). Podstawowymi kryteria 
mi oceny było: upowszechnienie 
wychowania fizycznego; udział w 
IV Spartakiadzie Wojewódzkiej; 
szkolenie kadry (trenerów, in­
struktorów, sędziów, organizato­
rów życia sportowego) oraz spo­
łeczne budownictwo urządzeń spor 
towych. W miarę obiektywną oce 
nę wyników współzawodnictwa 
umożliwiła zasada proporcjonal­
ności uzyskanych efektów w sto­
sunku do liczby mieszkańców po 
wiatu lub dzielnicy.

W ogólnej ocenie zwvcieżyła 
dzielnica Jeżyce przed Wildą i 
Starym Miastem. Czwarte miejsce

W dalszym ciągu międzynarodo­
wego turnieju tenisowego w Can­
nes, Gąsiorek i Lewandowski za­
kwalifikowali się do finału gry 
podwójnej. W półfinale nasz de­
bel pokonał parę angielsko-au- 
stralijską Anderson — Brown 6:1, 
6:1. W finale przeciwnikiem Pola­
ków będą Rumuni Marmureanu i 
Nastase, którzy w półfinale wy­
eliminowali Hoehna (USA) i 
Schultheissa (Austria) 6:2, 6:2. (za)

W
Tenis stołowy
piątek, na odbywających się

w Sztokholmie drużynowych mi­
strzostwach świata w tenisie sto­
łowym, nasz kobiecy zespół, wal 
czący o miejsce 9—16, pokonał 
w pierwszym meczu swojej gru­
py Holandię 3:0, natomiast mę­
ska reprezentacja w pierwszym 
spotkaniu swojej grupy (rów­
nież o miejsce 9—16) przegrała z 
Rumunią 1:5.

Przed XX WP

Zakłady pracy pomagajg
Przygotowania do XX Wyści­

gu Pokoju przebiegają w naszym 
województwie planowo. Podobnie 
jak w minionych latach, dużo -u- 
wagi do sprawnego przebiegu wy­
ścigu na terenie Wielkopolski 
przywiązują podkomitety w powia 
tach, przez które wiedzie trasa

Wszystkie komisje poznańskiego 
Komitetu Etapowego pracuja bar­
dzo intensywnie. Dokonano 1uż 
lustracji całej trasy, w opracowa­
niu sa projekty dekoracji, ukaże 
sie specjalny znaczek namiatkowv 
(metalowy! z noznańskiego etapu, 
kończy sie przygotowania orogra 
mu imprezy na Stadionie im. 22 
Lipca, Doprzedzalacel nrzy1azd kc 
larzy.

Jak zwvkle ofiarnie właczvłv sie 
do pomocy wielkooolskie zakłady 
pracy. Ostatnio otrzymaliśmy wia 
domość z komisji nagród, że 54 za 
kłady oracv i instytucje z Pozna­
nia oraz województwa orzekazały 
już sumy orzeznaczone na nagro­
dy. a 6 zakładów ufundowało na­
grody rzeczowe.

grupy 
jednej 
drugiej 
miasta 
Ostrów

Druga

współzawodniczących. Do B 
zaliczono powiaty, a dog 
dzielnice Poznania oraz ■ 

Kalisz, Leszno, Gniezno, B 
i Piłę.

część plenum poświęco-
na była ocenie ubiegłorocznego 
sezonu turystycznego w wojewódz 
twie poznańskim oraz przygoto­
waniom do zbliżającego się se-

| Pracownicy poszukiwani |
Przedsiębiorstwo Eksploatacji Rurociągu Naftowego 
„Przyjaźń” w Płocku, pl. M. Nowotki 1 — poszu­
kuje na Stację Pomp w pobliżu Poznania —

TECHNIKA - ELEKTRYKA ze znajomością ob­
wodów wtórnych, na stanowisko energetyka 
stacji (wymagane co najmniej 3 lata praktyki). 

Wynagrodzenie zgodnie z układem zbiorowym pra­
cowników przemysłu chemicznego. Istnieje możli­
wość otrzymania mieszkania. Podania kierować 
pod adresem Dyrekcji. Informacje telefoniczne —
Poznań 547-81. K2658

Spółdzielnia Pracy Przetworów Papierowych i Two­
rzyw Sztucznych „Inspra” w Zielonej Górze, ulica 
Wandy nr 51 — ogłasza PRZETARG NIEOGRANI­
CZONY na DOSTARCZENIE 2.000 SZTUK ETUI 
(pudełeczka do stempli niklochromowane w różnych 
rozmiarach).

Oferty z wzorami należy składać w terminie do 
20. IV. 1967 r. w kopertach zalakowanych.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi 22. IV. 1967 r. 
o godz. 10.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzegamy sobie prawo wyboru oferenta.
K2968

zonu.
WKKFiT

Wiceprzewodniczący
Leon Pawlaczyk

stwierdził, że miniony rok cecho­
wał dalszy poważny rozwój, za­
równo ośrodków wypoczynko­
wych jak i całego zaplecza to­
warzyszącego turystyce (gastrono 
mia, komunikacja, handel itp).
Zapewnił równocześnie, że

Poznańska Spółdzielnia Spożywców 
zaraz:

zatrudni

KIEROWNIKA SKLEPU branży obuwniczej — 
wymagane wykształcenie zawodowe oraz prak­
tyka w branży, 
SPRZEDAWCÓW po Zasadniczej Szkole Han-
dlowej, 
KIEROWNIKÓW REJONÓW wymagane wy-
kształcenie zawodowe oraz praktyka, 
AJENTÓW do straganów warzywno-owocowych.

Poznań, Grun-
K2735

Budowlani 
- Ruch Grudziądz 
Kolejny pojedynek o wejście 

do II ligi stoczą bokserzy Budo­
wlanych z Ruchem Grudziądz, w 
najbliższą niedziele o godz. 1! w 
sali przy ul. Kościelnej. Jak wy­
nika ze składu drużyny nadesła 
nego przez gości, w wadze piór­
kowej wystąpi reprezentant Pol-‘

WKKFiT nadal dążyć będzie do 
rozwoju ośrodków wypoczynko­
wych oraz stwarzania mieszkań­
com Wielkopolski i gościom jak 
najlepszych warunków wypoczyn 
ku. Takie, nowe ośrodki jak 
Mierzyn (pow. Międzychód), Anto 
nin (pow. Ostrów), Ślesin (pow. 
Konin) czy Karpucko koło Wolsz 
tyna powstają na planach u- 
względniających racjonalne zagos-

Warunki do omówienia w PSS 
waldzka 55. barak 6, pok. 13.

ku.Pomoc domowa, potrzeb

Wózki dziecięce poleca 
Lesiński, Poznań, Żydów 
ska 33, przy Starym Ryn

44809g

Wytwórnia Sprzętu Komunikacyjnego w Poznaniu— 
OGŁASZA PRZETARG na wykonanie:

1. pomiarów oporności uziemień roboczych, ochron­
nych i odgromowych,

2. pomiarów oporności izolacji obwodów i uzwojeń 
silników,

3. badania skuteczności zerowania,
4. sprawdzenia wyzwalaczy termicznych.
Termin wykonania ustala się na 30. VII. 1967 r.
Otwarcie ofert nastąpi 20 dni po ukazaniu się ni­

niejszego ogłoszenia.
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 

państwowe, spółdzielcze i prywatne. -
Oferty (z podaniem cen jednostkowych) składać 

można pod adresem: WSK — Poznań, ul. Rokietnic- 
ka 5 — Dział Gł. Mechanika. K2704

ski Milczewski, który spotka
sie z Ciesielskim. Ten pojedynek 
powinien być ciekawy. b)

Brawa dla 
szachistów Lecha 
Po raz dziewiąty odbvłv sie dru 

żynowe mistrzostwa Polski kole- 
iarzy w szachach. W ostatnim tur 
nieju w Ustroniu uczestniczyło 8 
irużyn. reprezentujących ooszcze 
2ólne okręgi kolejowe. Walka o 
ouchar przechodni toczy sie prze­
de wszystkim pomiędzy najsilniej
szyjni reprezentacjami Pozna-
nia i Katowic. Po dwuletniej prze 
rwie cenna nagroda powróciła do 
stolicy Wielkopolski, dzięki zwy-
ciestwu ostatnim
DOKP Poznań. Szachiści

turnieju 
Lecha

zdobvli mistrzostwo Polski oo raz 
siódmy.

Barw Lecha w Ustroniu bronili: 
Z. Doda. Cz. Kędziora. B. Różań­
ski. R. Bernard, J. Frala i K. Sto 
iński. (x>

podarowanie. Interwencja
WKKFiT uchroniła w porę wiele 
terenów uczęszczanych przez ty­
siące ludzi, przed zagradzaniem 
na zamknięte ośrodki. Prawie zu­
pełnie wyeliminowano budowni­
ctwo drewniane w osiedlach cam 
pingowych. Nadal rozwijać się bę 
dzie sieć handlowa, która obej­
muje już wszystkie ośrodki wypo 
czynkowe w województwie.

Ocena ubiegłorocznej pracy po­
wiatowych ośrodków sportu — tu 
rystyki i wypoczynku pozwoliła 
wyróżnić za najlepszą pracę: An­
tonin, Międzychód, powiat po­
znański i Trzciankę. Z komite­
tów kultury fizycznej i turystyki 
za zaangażowanie się w popula­
ryzację turystyki i wypoczynku 
na swoim terenie, podejmowanie 
wysiłków zmierzających do rozwo 
ju urządzeń turystycznych itp. naj 
wyżej oceniony został PKKFiT w 
Kępnie. Drugie miejsce zdobył Ka 
lisz, trzecie Ostrów, a czwarte 
dzielnica Jeżyce.

Na zakończenie, plenum ustaliło 
wykaz lokalnych miejscowości tu 
rystycznych, którym przyznaje się 
priorytet w zakresie zaspokoje­
nia potrzeb związanych z rozwo­
jem ich funkcji. Wykaz zawiera 
59 miejscowości.

Obrady prowadził i podsumował 
przewodniczący WKKFiT Bogu­
sław Ryba. (Bod)
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Poznańska Spółdzielnia Mieszkaniowa 
w Poznaniu, ul Śniadeckich 23 

zawiadamia członków Spółdzielni oraz 
instytucje współpracujące z Spółdzielnia, 

że z dniem 17 * wietnia 1967 roku 
centrala telefoniczna otrzyma

NOWY NUMER TELEFONICZNY

659-01

Poznańskie 
Przedsiębiorstwo Budowlane Nr 4 Poznań 

ulica Obornicka 227'229 

PRZYJMIE W DZIERŻAWĘ 
na okres 2 miesięcy

1 STRUGARKĘ TRZYSTRONNĄ lub 
DWUSTRONNĄ do drewna
1 HEBLARKĘ do drewna.

Bliższych danych udzieli Dział Gł. Mechanika,
K2930 tel. 404-61, wewn. 154 lub 255. K2688

na. 
HO

Poznań,
m. 4.

Bułgarska
45939g

Cholewkarz i szewc — 
specjalność obuwie dam 
skie, potrzebny zaraz. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 45930g.

Szczenięta, boksery ro­
dowodowe. Kochanow­
skiego 24 m. 5 (narożnik
Jeżyckiej). 45968g
Sprzedam samochód nie 
na chodzie (5.000,— zł) 
oraz bibliotekę. Ul. Śrem

Potrzebne szwaczki do 
szycia koszul męskich. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 44898g.
Dwóch uczniów piekar­
skich starszych (z utrzy 
maniem) przyjmie — Pie 
karnia Mazurkiewicz — 
Szamotuły, Rynek 39.

45060g

ska 4 m. 3. 45175g
Wózki dziecięce najnow­
sze modele poleca Szcze 
pańska, Poznań, Czerwo-
nej Armii 70. 45O17g
Sprzedam samochód War 
szawa M-20, stan dobry. 
Poznań, Nad Wierzbakiem
5, warsztat. 4509Cg

Wolne pokoje nad mo­
rzem na czerwiec. Infor­
macje; Jankowska, Pol­
na 31, parter. 44423g
Samotna lekarz, po-
s/ukuje pokoju niekrępu 
jącego. Oferty „Prasa” 
— Grunwaldzka 19 dla 
45055g.
Bydgoszcz — dwa poko­
je, kuchnia — zamienię 
na pokój z kuchnią, no­
we budownictwo — Po­
znań. Oferty: Biuro Ogło 
szeń, Bydgoszcz, Pomor­
ska 1 pod „331”. K2907

Willa bliźniacza w suro­
wym stanie, częściowo 
wykończona, 3 pokoje, 
kuchnia, łazienka, garaż, 
ogród ul. Wiosenna — 
3Ó0.000,— zł; parcela wil­
lowa 530 mi, opłotowana, 
Sołacz 50.000,— zł; par­
cela 1120 mi, zatwierdzo 
na zabudowa, opłotowa­
na, zadrzewiona, domek 
gospodarczy Wola, ul. Ta 
trzańska 110.000,— sprze­
da Nowak Poznań, Wvs
piańskiego 16. 46180g

Dnia 13 kwietnia 1967 r., po długich i ciężkich 
cierpieniach, zakończyła swoje pracowite życie, 
nasza najukochańsza matka, teściowa, babcia 
i prababcia, przeżywszy lat 73. śp.

Tekla Sypniewska
z domu WOJCIECHOWSKA

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 15 bm. 
o godz. 11.30 z kaplicy cmentarnej na Górczy-

Dnia 12 kwietnia 1967 r. zmarł, opatrzony Sa­
kramentami św., mój najdroższy mąż, brat, 
szwagier i wujek, przeżywszy lat 67, śp.

Wincenty Mikołajczak
nie.

Poznań, Kordeckiego 21, 
T iMenscheid Met t mann.

W głębokim smutku pogrążona 
RODZINA

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 
o godz. 16 z kaplicy cmentarnej 
Wawrzyńca w Gnieźnie.

W ciężkim żalu

dnia 15 bm. 
parafii św.

pogrążone

463512
ZONA I RODZINA

Gniezno, Wrzesińska 18. 463202

Dnia 12 kwietnia 1967 r. zasnął w Bogu, nasz 
najdroższy, najtroskliwszy, nigdy niezapomnia­
ny ojciec, teść i wujek, śp.

Walerian Dobrzyński

Dnia 13 kwietnia 1967 r. zmarła, po krótkicn 
cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., peł­
na poświęceń dla nas — nasza najukochańsza 
matka, teściowa, babunia i prababcia, prze­
żywszy lat 82

Stanisława Grocholewska
emeryt pocztowy

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 15 bm. 
o godz. 13 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

W najgłębszym bólu i żalu pogrążeni
CÓRKA, ZIĘĆ I RODZINA

462942

z domu NOWAK
Ęogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 17 

bm. o godz. 10.30 z kaplicy cmentarnej przy 
ul. Bluszczowej.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, Jabłonkowska 8. 463392

WTRWAEYMSZĆ^ŚĆlE SPWANauKa&

P6L-KAZIAEKI

Tańców towarzyskich wy 
uczą Adela Szczurkówna 
Poznań, Al Marcinkow­
skiego

Profesorowie przygotują 
uczniów kończących kla­
sę VIII do egzaminów 
wstępnych. Rawicka 108. 

431772

W

członko-Małżeństwo

Sprzedam korzystnie par 
celę 4860 m2 z prawem 
zabudowy w Suchymle- 
sie przy Poznaniu. Mer- 
cik Poznań, Winogrady 
192a. 46179g
Sprzedam parcelę 700 mi 
Puszczykówko, Marchlew 
skiego. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
46172g.

Włosy cięte skupuje Za­
kład Fryzjerski „Uroda”, 
Poznań, Wrocławska 8 — 
(wejście Gołębia).

 42992g
Swiece samochodowe uży
wane 14 mm kupuję.

Sprzedam ciągnik Zetor 
z podnośnikiem, kompre 
sorem oraz snopcwiązał 
kę. Przygocki Otusz, po 
wiat Nowy Tomyśl.

__ 5111p 
Sprzedam tanio samo­
chód BMW 350, rok 52. 
Tel. 670-121, po godz. 15.

_______4598 Ig

Gospodarstwo 30 ha — 
sprzedam. Stefan Biała- 
chowski Pacholewo, p-ta 
Uchorowo, pow. Oborni­
ki Wlkp. 45039g

.Centrum” Kamiński — 
Dzierżyńskiego 61.

46088;'

Syrenę 102 sprzedam.
Poznań, Grunwaldzka 91 
m. 1, tel. 458-85. 46276g

Sprzedam „Warszawę” 
bagażówkę, po kapital­
nym remoncie. Skrzynia 
c wymiarach 275X175X45 
cm. Gajewski, Szama­
rzewskiego 27. 46200g

wie spółdzielni, poszuku­
je pokoju. Oferty „Pra- 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
45121m.___________________  
Dla uczennicy X klasy, 
szukam pokoju na 2—3 
miesiące. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
45920m.___________________  
Małżeństwo, członkowie 
spółdzielni, poszukują pu 
stego pokoju. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 45942m.

Sprze.dam w Puszczyków 
ku willę jednorodzinną, 
wyłączoną, 87 na*, podpiw 
niczoną, c. o., garaż, o- 
gród, chętnie do zamia­
ny mieszkanie. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 45058g.
Sprzedam działki budów 
lane Poznań — Luboń 3, 
ul Armii Czerwonej 77. 

45073g

Opony i dętki używane
do „Simki” 560 X 14.
Poznań, Sczanieckiej 14a,
tel. 645-11. 46029g
wózki dziectece wielki 
wvbór oraz materace — 
wszelkie rozmiary poleca 
Brzozowska Poznań. Czer
w^nei Armii 10 4?«10r

Sprzedam konia 8-letnie 
go. Poznań - Krzesinki.
Siewierska 22. 453982
Sprzedam samochód cię 
żarowy „Lublin”. Józef 
Doliński, Grochowska 10.

 46254g
Wytwórnia wózków dzie­
cięcych. poleca duży wy­
bór. Poznań. Kwiatowa U.

438702
Ktzewy róż, wybór extra 
— sprzedam. Wysyłam po 
cztą. Tel. 555-35. 44755g
Sprzedam wózek dziecię 
cy, w bardzo dobrym 
stanie. Poznań, Głogow-
ska 195 m. 8. 44607g
Sprzedam nowy aparat 
fotograficzny PENTA­
GON FBM ze światłomie­
rzem, obiektyw Biotar 2 
oraz nowa lampę elektro 
nową. Adres . wskaże — 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 45089g.

Sprzedam sypialnię jas­
ną (brzoza kaukaska), 
stół ^krągły rozsuwany, 
zegar szafkowy, białe 
biurko. Poznań, Kadecka 
17, boczna Podchorążych, 
przy Osiedlu Raszyn.

45078g

Szczecin! Ładne mieszka­
nie spółdzielcze 3 poko­
je, I ptr., z garażem, za­
mienię na podobne lub 
bez garażu w Poznaniu. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 45036g.

Sprzedam parcelę budów 
laną, blisko Poznania, do 
godna komunikacja. Tel.
588-44. 45075g
Piękna komfortowa wil­
la wolnostojąca, 3-poko- 
jowa, w pobliżu tramwa 
ju, granica miasta 500.000 
zł, wpłaty 400.000,— ob-

Różne żelazo użytkowe, 
sprzedam. Talarowska —
Poznań, ul. Startowa 5. 

 45090g

Zamienię komfortowe 2- 
pckojowe mieszkanie 43,5 
m2, spółdzielcze, na więk­
sze. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 45040g.

jęcie jesienią; 
bliźniaka, stan

połowa
surowy

Moskwicz z PKO, zamie­
nię na większy — Wart­
burg — Wołga. Tel. 546-46 

45091g
Sprzedam samochód — 
Fiat 1100, w bardzo dob­
rym stanie. Ul. Wszyst­
kich Świętych 4, od godz.

Wschowa — zamienię ko 
rzystnie 2 pokoje z przy- 
należnościami, na miesz­
kanie w nowym budównic 
twie w Poznaniu. Oferty 
,,Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 45046g.

przy tramwaju, 3 pokoje 
350.000,—; dom 4-pokojo 
wy na peryferiach, bu­
dynki gospodarcze 4 mor 
gi roli, 200 drzew 275.000; 
duży lokal, 3 morgi sadu 
handlowego 400 drzew — 
170.000,— zgłoszenia Adam 
ski Poznań, Matejki 33a.

4629?g

15—17. 45086g
Mercedes benzynowiec — 
typ 180, po kapitalnym 
remoncie, na oryginal­
nych częściach, sprze­
dam. Poznań. Pałucka 9

toKale

Zamienię mieszkanie kom 
fortowe, samodzielne 3 
pokoje, kuchnia, łazien­
ka, c. o., wszelkie wygo­
dy, na 2 oddzielne miesz 
kania po 2 pokoje z ku­
chnią jedno w nowym bu 
downictwie. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
45702m.

Pilne! Odkupię korzyst­
nie kawalerkę wyłączo­
ną w nowym budownic­
twie. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
45047g.____________________  
Zamienię 3 pokoje z ku­
chnią, na 2 pokoje z ku­
chnią. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
45070g.____________________  
Zamienię pokój z kuch­
nią, łazienka, c. o., nowe 
budownictwo w Kołobrze 
gu, na podobne w Pozna­
niu. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
45080g.

Zaginął piesek, czarny 
pmczerek. Odprowadzić 
za wysokim wynagrodzę 
niem. Podchorążych 5 —
1el. 670-537. 46262g

Różne*

Uwaga! Kaloryfery, pie­
ce c. o., bojlery — wy-
konuje Zakład Usługo­
wy — Rogalinek, Północ
na stacja Puszczy-
kówko lub Mosina.

45693g

Dnia 14 kwietnia 1967 r. zmarła, po długicn 
i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramen­
tami św., w wieku lat 72, nasza najdroższa mat­
ka. teściowa, babcia i prababcia

Antonina Kardasz
z domu SOBERA

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 17 
bm. o godz. 13 z kaplicy cmentarnej na Juni­
kowie.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, Kilińskiego 6 m. 6. 46350g
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Sprzedam plac 1.300 m’ 
ogrodzony siatką, stud­
nia drzewa owocowe

Wypożyczam porcelanę, 
nakrycia stołowe na każ 
dą uroczystość. Poznań, 
Żydowska 33. 44808g

(dzielnica
cena 65.000. 
Michałowski, 
Słupska 49.

Krzyżowniki), 
Wiadomość:
Poznań 20

44716g
Parcelę pół bliźniaczą — 
dzielnica Grunwald, przy 
tramwaju, sprzedam. O- 
ferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 45763g.

Członek spółdzielni wy­
konuje usługi z zakresu 
krawiectwa damskiego, 
młodzieżowego i dziecię­
cego szybko i solidnie. 
Wiadomość: Kościuszki
73, tel. 563-82. 45200g

Domek w Poznaniu lub 
okolicy, do 130 tys. —

instalacje elektryczne, na 
prawy silników i odku­
rzaczy. Poznań. Głogow­
ska 75, tel. 640-73 i Ro­
gozińska 11. teL 461-24.

 43931g
kupię. Oferty „Prasa”
Grunwaldzka 19 dla 
4863p.
Kupię parcelę — dzielni­
ca Sołacz — Winiary. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 45087g.

Obciągamy guziki na po 
czekaniu bez dopłaty, pa­
ski, dziurki, okrętkę, skra 
ranie halek, mereżkę, pli 
sowanie wykonujemy ta 
nio w jednym dniu. 
Ilaftoplis, Poznań, Mylna 
24, tel. 423-27. 4486?g
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Kwiecień Anastazji
15 ___________

Sobota Słońce: 4.56—18.50

TEATRY
POLSKI — g. 19 „Marat Sade”; 

NOWY — g. 19 „Idiota”; OPERA 
— g. 19 „Straszny dwór”; OPE­
RETKA — g. 19 „Bal w operze”; 
MARCINEK — g. H i 16 „Bamba 
w oazie Tongo”, g.19 „Łaźnia”;

KINA
KINO DOBRYCH FILMÓW MU­

ZA — g. 10, 13, 16, 19 „Grek Zor­
ba” (USA, 16 1.); APOLLO — g. 10, 
12.30, 15.30, 18, 20.15 „Kontrybu- 
caja” (poi. 16 1.); BAŁTYK — g. 
10, 12.30, 15.30, 18, 20.30 „Ostatni 
brzeg” (USA, 14 1.); CZTERNA­
STKA — g. 10, 12.30, 15.30, J8, 20.15 
„Mocne uderzenie” (poi., 14 lat); 
GONG — g. 10, 12 „200 mil do do­
mu” (USA, 7 1.), g. 16, 18, 20 
„Boccaccio 70” (włoski, 18 lat); 
GRUNWALD — g. 15, 17 „101 Dal- 
matyńczyków” (USA, 7 1.), g. 19.30 
„Gdzie jest trzeci król” (poi.. 14 
1.); GWIAZDA — g. 15.30, 18 , 20.15 
„Ściana czarownic” (poi., 14 lat): 
HUTNIK — g. 16.45, 19 „Cierpkie 
głogi” (poi., 16 1.); KOSMOS — 
g. 17, 19.30 „Bokser” (poi., 14 1.); 
MALTA — g. 15.45. 18, 20.15 „Mści­
ciel w masce” (ang., 14 1.); MI­
NIATURKA — g. 15, 17.30, 20 „Ta­
jemnice Paryża” (franc., 14 lat); 
OLIMPIA — g. 10, 12.30, 15 „Wy­
prawa siedmiu złodziei” (USA, 14 
1.), g. 17.30 „Zamieńmy się mę­
żami” (USA, 16 1.), g. 20.30 „Ty­
grys lubi świeże mięso” (franc.. 
16 1.); OSIEDLE — g. 16. 18 „Jej 
siedem wieczorów” (czeski, 14 1.). 
g. 20 „Sprawa Ninv B” (franc.. 18 
1.); PANCERNIAK — g. 17.30, 20 
„Sublokator” (poi.. 14 1.); PAŁA­
COWE — g. 14, 17, 20 „Chata wuja 
Toma” wRF 14 1); przyjazd 
— P. ’5.30. 18. 20.15 „Diabeł mor­
ski” (radź., 12 1.); RIALTO — g. 
15, 17.30, 20 „Fanfan Tulipan” (fr.- 
Włoski, 14 I.); RUSAŁKA (Swa­
rzędz) — g. 17. 19.30 „Bumerang” 
(poi., 14 1.); SCALA — g. 16. 18.15, 
20.30 „Strzelby Apaczów” (USA. 
11 1.); TĘCZA — g. 15 i 17 „Wys­
pa tajemnicza” (ang. 11 1.),
19.30 „Gdzie jest trzeci król” (poi., 
14 1.); WARTA — remont; WCZA­
SOWICZ (Puszczykowo) — g. 17, 
19.15 „Małżeństwo z rozsądku” 
(poi., 16 1.);; WILDA — g. 15, 17.30, 
20 „Cała naprzód” (poi., 16 lat); 
WRZOS (Luboń) — remont; 
WRZOS (Mosina) —. g. 17, 19.15 
„Wehikuł czasu” (USA, 14 lat); 
ZNICZ (Żabikowo) — nieczynne; 
FOTOPLASTIKON: — g. 12—21 
„Berlin zachodni — Bremen”.

MUZEA
Historii m. Poznania (Stary Ry­

nek) — nieczynne.
Historii Ruchu Robotniczego (St. 

Rynek — Odwach) — „Z rewolu­
cyjnych tradycji ruchu młodzie­
żowego w Wielkopolsce w latach 
1842—1967” — g. 10—18.

Instrumentów Muzycznych (Sta­
ry Rynek 45) — g. 9—15.

Kultury i Sztuki Ludowej (Mo­
stowa 7) — g. 9—15.

Narodowe (Aleje Marcinkow­
skiego) — g. 9—15.

Przyrodnicze (Świerczewskiego 
19) - g. 9—16.

rzemiosł Artystycznych (Zamek 
Przemysława) — „Kontuszowe pa­
sy” — g. 10—15.

Wielkopolskie Muzeum Wojsko­
we (Stary Rynek) — g. 10—15.

Wyzwolenia Poznania (Cytadela) 
— g. 10—18.
WYSTAWY

ZPAP — Arsenał (Stary Rynek) 
— Malarstwo Hardev Singha — g. 
10—18 (do 5 V).

Klub MPiK (Ratajczaka 39) — 
„Węgierska grafika użytkowa” — 
g. 10—20.

BWA — Arsenał (Stary Rynek) 
— „Współczesna grafika we Frań 
cji” — g. 10—18 (do 26 bm.).

Pałac Działyńskich (hall) — wy­
stawa fotografiki przyrodniczej — 
(do 21 bm.).

Pałac Kultury (hall-parter) — 
„Przegląd Nowości Wydawniczych 
Miesiąca” — g. 10—18 (do 17 bm.).

DYŻURY
Szpital Kliniczny im. Raszei 

(chirurgia, interna) — ul. Mickie­
wicza 2, telefon 472-51).

Szpital Miejski im. Strusia — 
okulistyka (ul. Szkolna 8/12 — te­
lefon 511-11).

Pogotowie Ratunkowe (uL Cheł 
mońskiego 20) — podstacje: ul. 
Kórnicka 8 Bukowa 1. Ugory 18; 
wypadki uliczne tel. 99: porady 
lekarskie — tel. 637-35; nagłe za­
chorowania w domu — tel. 544-44 
i 544-45.

Ambulatoria (ul. Chełmońskiego 
20) czynne: chirurgiczne II (całą 
dobę), internistyczne (g. 7—23); 
pediatryczne (g. 15—23): stomato­
logiczne (g. 18—7): chirurgiczne I 
ul. Kórnicka 8 (całą dobę).

Wojewódzka Stacja PR — (ulica 
Kościuszki 103) telefon 566-66

Apteki: AL Marcinkowskiego 11 
(czynna całą dobę). Główna 53 < 
Starołęcka 79 (dyżur nocny).

Miejska Lecznica dla Zwierząt 
ul. Grunwaldzka 248. teL 672-414 
od 8—21 (w nocy nagłe wypadki).

RADIO
SOBOTA 

PROGRAM I — FALA 1.322 m 
i UKF 69,74 MHz (do godz. 18):

7 „Błękitna sztafeta”; 8.15 Mel. 
rozrywk.; 8.49 „Rozmowy na tema 
ty prawne”; 9 Dla klas III i IV;
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Imię dr. Fr. Witaszka 
otrzymała szkoła 

przy ul. Łukaszewicza
p rzed gmachem Szkoły Po dstawowej nr 9 przy ul. Łuka­

szewicza odbyła się wczoraj uroczystość nadania szko­
le imienia dr. Franciszka Witaszka oraz odsłonięcia tablicy 
pamiątkowej poświęconej poległym w walce z faszyzmem.
Na uroczystość przybyli m. 

in.: członkowie delegacji kom­
batantów zagranicznych — b. 
więzień Oświęcimia, przedsta­
wiciel Radzieckiego Komitetu 
Weteranów Wojny — Andriej 
Pogożowcew i członek Zarzą­
du Głównego Związku Party­
zantów w Rzymie — Giorgio 
Colliva, I sekretarz KD PZPR 
— Grunwald — M. Jakubo­
wicz . prezes ZO ZBoWiD — 
H. Mazur, przewodniczący 
Prezydium DRN — Grunwald 
— B, Matczak, działacze ruchu 
robotniczego, b, więźniowie o- 
bozów koncentracyjnych, 
przedstawiciele organizacji spo 
łecznych i młodzieżowych. O- 
becna była także wdowa i dzie 
ci po zamordowanym dr. Fr. 
Witaszku.

Do zebranych przemówił kie 
roWnik Szkoły nr 9 — W. Pę­
telka. Przypomniał on boha­
terską postawę w latach oku­
pacji hitlerowskiej, młodego, 
zdolnego doktora Franciszka 
Witaszka. Za to tylko, że był 
Polakiem, że nie wydał mimo 
tortur swych kolegów, został 
zamordowany na Forcie VII.

Akt nadania szkole imienia 
dr. Fr. Witaszka odczytał przed 
stawiciel Kuratorium OSP — 
wizytator J. Grunwald, zaś od 
słonięcia tablicy pamiątkowej 
dokonał b. więzień fortu VII, 
wiceprezes ZO ZBoWiD — H. 
Kalemba. Napis na tablicy gło 
si: „W hołdzie poległym w 
walce z faszyzmem nadano 
szkole imię dr. Franciszka Wi 
taszka zamordowanego w 1942 
r. w Forcie VII w Poznaniu”.

Po odśpiewaniu Międzynaro 
dówki przybyłe na uroczy-

niedzielny przegląd 
wydarzeń

Towarzystwo Wiedzy Po­
wszechnej i Stowarzyszenie 
Dziennikarzy Polskich, zapra­
szają na kolejne spotkanie w 
ramach prasowych przeglądów 
tygodnia, które odbędzie się w 
niedzielę, 16 bm., o godz. 11, w 
sali konferencyjnej ZW TWP, 
ul. Czerwonej Armii 69, II ptr.

Prelegentem będzie zastępca 
Redaktora Naczelnego „Głosu 
Wielkopolskiego” Wiesław Po- 
rzycki.

Po prelekcji Polska Kronika 
Filmowa oraz film oświatowy. 
Wstęp wolny, (na)

Wymiana torów
W czasie od 17 bm. do 31 maja 

będzie wykonywany remont ka­
pitalny torów tramwajowych na 
ul. Czerwonej Armii, od ul. Lam­
pego do al. Marcinkowskiego. Od 
17 bm. do 7 maja ruch tramwajo­
wy od al. Marcinkowskiego w 
kierunku Mostu Uniwersyteckie­
go będzie skierowany przez pl. 
Wolności i ul. Lampego, a w kie­
runku przeciwnym tą samą trasą 
w czasie od 8 do 31 maja, (na)

9.20 Mozaika muzyczna; 10 „Opo­
wiadanie” z tomu „Trzy kobiety”; 
10.20 Muz. Rossiniego w oprać. Ru 
pighiego i Brittena; 11 Dla ?-Jasy 
VIII; 12.10 Mel. filmowe; 12.40 
„Więcej, lepiej, taniej”; 13 Dla 
klas III i IV; 14 „Czy znasz tę 
książkę”; 14.30 Co wam się w tej 
audycji najbardziej podoba; 15.30 
Kultura pilnie poszukiwana; 16 
„Popołudnie z młodością”; 18 Mu 
zyka na parkiecie; 18.45 kurs j. 
ang.; 19 „Piosenki z pointą”; 19.20 
Wędrówki muzyczne po kraju; 
20.31 Program z dywanikiem”; 
21.36 Mała podróż muzyczna; 21.53 
Z twórczości K. M. Webera; 22.25 
Ptasi koncert; 23.15 Poznańska 15- 
tka Radiowa; 23.35 Muz. poważna; 
0.10 Program nocny z Warszawy;

WIADOMOŚCI 5, 7, 8, 12.06 15, 
17.55, 20, 23, 24, 1, 2, 2.55.

PROGRAM II — FALA 497 m 
1 UKF 66,62 MHz: — 8.10 .lud. 
pedagogiczna; 8.15 Kurs jęz. 
rosyjskiego; 8.35 „O Generale 
Świerczewskim”; 9 Popularne sui­
ty kompozytora francuskiego; 9.5u 
„Drogi za horyzontem”, opow.; 
10.05 Ze znanych operetek i kome­
dii muzyczn.; 10.50 „Dziewczyna z 
Bukowego Parku”; 11.20 Konc. 
chopinowski; 12.25 Konc. estrad.; 
12.50 „Mówi Technika” — „Mózg 
Energetyki”; 13.25 Sobotnie popo­
łudnie ińuzyczne; 13.50 Sprawy 
niezwykłe i przykre; 14 Muz. w 
teatrze; 14.30 Uniwersytet Radio­
wy: „Choroby układu krążenia”; 
14.45 „Błękitna sztafeta”; 15.05 
Spotkanie z żołnierską piosenką; 
15.30 Dla dzieci: „Kamo znad Ni­
gru” — słuch.; 16.05 Publicystyka 

stość delegacje złożyły kwiaty 
u stóp tablicy. Harcerze zacią­
gnęli warty honorowe, (ad)

W niedzielę 
zbiórka pieniężna
W niedzielę, 16 bm., w godzi 

nach przedpołudniowych. Ra­
da Miejska Polskiego Komite­
tu Pomocy Społecznej organi­
zuje uliczną zbiórkę pieniężną. 
Datki społeczeństwa przezna­
czone będą na cele Komitetu.

Równocześnie informujemy, 
że poszczególne dzielnicowe 
Komitety PKPS przyjmują w 
dniach dyżurów dary w posta 
ci odzieży, (na)

Czy konieczny taki szturm?
Kilkunastu milicjantów mu 

siało interweniować w minio­
ny czwartek na Starym Ryn­
ku, bv przywrócić ład wśród

Fot. — K. Przychodzki

setek klientów, którzy „atako 
wali” sklep „Chełmka”. Cho­
dziło w tym przypadku o naby 
cie ładnych, wygodnych i zara 
zem tanich (widoczne na zdję­
ciu) galanterek damskich. Na­
pór był tak wielki, że wybito 
okno wystawowe, a ci, którzy 
mieli szczęście obuwie nabyć, 
nie mogli wydostać się ze skle 
pu. Wielu klientów przybyło 
do sklepu również wczoraj.

Tego rodzaju obuwie sprze-

000305000®
Jan K., Ludomy. — Zapisy na 

studia politechniczne dla pracują­
cych trwają tylko do 15 kwietnia.

(953)

międzynar.; i7.3o Grająca szafa; 
18.15 „Wiosenny bilans sąsiadów”; 
18.25 Utwory skrzypcowe; 18.45 
Mel. rozrywk.; 18.50 Felieton M. 
Jorsta; 19.05 Muz. i Aktuain.; 19.30 
„Matysiakowie”; 20 Recital ty­
godnia — Nicanor Zabaleta — har­
fa; 20.30 Ork. PR w Krakowie 
pod dyr. J. Gerta; 22 Radiokaba- 
ret — „Trzy po trzy”; 23 Muzyka 
taneczna i rozrywk.; 0.10 Program 
nocny z Warszawy;

WIADOMOŚCI: 4.30, 5, 5.30, 6.30, 
7.30, 8.30, 12.06, 16, 19, 21, 23.50, 1, 
2, 2.55, .

PROGRAM ni: UKF 69,74 MHz 
— 18.05 „Niedziela będzie dla 
was”; 18.45 „7 dni w 900 sekund”; 
19 Na fortepianie gra Peter Nero; 
19.10 Śpiewa Esther Ofarim; 19.25 
„C. K. Dezerterzy”; 19.35 .^Spotka- 
nie na szczycie — Frank Sinatra; 
20 Kastaniety i gitary; 20.15 Duet 
liryczno - prozaiczny/ 20.35 Mo­
skiewskie wieczory jazzowe; 21.03 
Śpiewa Fr. Elkana; 21.10 Impresje z 
gitarą; 21.25 Sombrero na Broad­
wayu; 21.40 Marian Makeba — głos 
Afryki; 21.5o Opera tygodnia — 
„Chowańszczyzna”; 22.07 Śpiewa 
Pat Suzuki; 22.15 Kapitan 15 ki­
jów i jednego krążka; 22.30 blue­
sy naszych czasów; 22.55 „Odyse­
ja” — Homera; 23 Muzyka nocą; 
23.50 Śpiewa Hanna Skarżanka;

NIEDZIELA — PROGRAM I — 
FALA 1.322 m i UKF 69.74 MHz 
(do g. 18): 8.15 Fr. Antonio Bon- 
porti, opr. Barblan: Concerto gros- 
so, B-dur, op. 11 nr 4; 8.30 „Prze­
krój Muzyczny Tygodnia; 9.05 
„Fala 56”; 9.15 Magazyn Wojsko­

Wojewódzka Szkolna 
Sesja ZMS

W Sali Malinowej Pałacu 
Działyńskich odbywa się dzi­
siaj Wojewódzka Szkolna Se­
sja Popularno-Naukowa zorga 
nizowana przez Zarząd Woje­
wódzki ZMS. Jest ona poświę­
cona postępowym i rewolucyj 
nym tradycjom Wielkopolski i 
kraju. Na sesji zostaną wygło­
szone następujące referaty: 
„Walka okupanta z kulturą 
polską w Wielkopolsce” — w 
opracowaniu XI Liceum Ogól­
nokształcącego w Poznaniu, 
„Udział Krotoszyniaków w an 
tyhitlerowskim ruchu oporu” 
— w opracowaniu Liceum Pe­
dagogicznego w Krotoszynie, 
„Polska szkoła podziemna w 
latach okupacji” — (XI Li­
ceum Ogólnokształcące w Poz­
naniu), „Mikołaj Kopernik 
wśród lekarzy” (Technikum 
Przemysłu Mięsnego — Kro­
toszyn), „Fryderyk Chopin w 
powiecie ostrowskim” (Zasad­
nicza Szkoła Gospodarcza w 
Ostrowie), „Maria Curie — 
Skłodowska” (Liceum Ogólno­
kształcące — Wolsztyn), (az) 

dawano w „Chełmku” już kil­
kakrotnie. Klienci dopytywali 
się © nie stale, a w czwartek 
czekalj przed sklepem już od 
rana, chociaż zaczęto je sprze­
dawać dopiero około 15. Szko­
da więc, że wspomniane galan 
terki nadchodzą tylko do 
„Chełmka” i w tak małej iloś­
ci. Niestety jak poinformował 
kierownik sklepu. Jan Pro- 
niak, obuwie to jest na razie 
produkowane w Południowych 
Zakładach Obuwia „Chełmek” 
w Będzinie w ramach krót­
kich, doświadczalnych serii, 
dla wysondowania jak przyj- 
mie się na rynku.

Sceny zaobserwowane na 
Starym Rynku potwierdziły, 
że wspomniane obuwie ... przy 
jęło się i świadczą, ilu może 
być amatorów na ładne, este­
tyczne buty. Podobnie świad­
czą one o niezbyt dużych u nas 
zdolnościach organizacyjnych, 
prowadzących w efekcie do 
swoistego bałaganu, (b)

W początkach marca br. wy 
drukowaliśmy felieton pt. 
„Kram z... bufetem”. Chodziło 
nam o brak bufetu w Teatrze 
Polskim, na którą to lukę na­
rzekają widzowie tej sceny. 
Wyjaśnienie Dyrekcji TP w 
tej sprawie drukujemy z nie­
wielkimi skrótami:

„Dyrekcja Teatru Polskiego od­
dała bufety — w obu podległych 
sobie salach widowiskowych — 
w dzierżawę Spółdzielni Inwali­
dów „RÓWNOŚĆ" — instytucji 
uprawnionej do prowadzenia dzia 
łalności handlowej. Od pewnego 
czasu Zarząd Spółdzielni uskar­
żał się na niskie obroty bufetu 
w Teatrze Polskim. W związku z

wy; 10 Dla dzieci w wieku przed­
szkolnym; 10.20 „Melodie z pre­
rii”; 10.40 Konc. życzeń; 11.40 
„Omnibusem po Edisonii”; 12.10 
„Plamy na mapie”; 12.20 „Tropa­
mi ludzi i pieśni”; 13.20 Mel. G. 
Gershwina gra Ork. Percy Fei- 
th’a; 13.45 Rozgłośnia harcerska; 
14.30 „W Jezioranach”; 15 Piosen­
ka Miesiąca; 15.30 Starożytna Gre­
cja w twórczości franc. kompozy­
torów; 16.05 Tygodn. przegląd wy­
darzeń międzynar.; 16.20 Niedziel­
ny Teatr Popołudniowy „Mały 
książę”; 17.40 „O zmierzchu”; 18.05 
Konc. Ork. PR p/d St. Rachonia; 
18.45 Śpiew Czarnego Lądu — poe­
zja ludów Afryki; 19.15 „Przy mu­
zyce o sporcie”; 20 „Siedem dni 
w kraju i na świecie”; 20.31 „Ma­
tysiakowie”; 21.01 Utwory popuA 
larne; 21.20 Radiokabaret; 22.20 
Soliści trąbki i saksofonu; 22.42 
„Stare romanse”; O.io Program 
nocny; 1.05 „Cocktail muzyczny”; 
2.05 „Dla nocnych melomanów”;

WIADOMOŚCI: 6, 7, 8, 9, 12.05, 
16, 23, 24, 1, 2, 2.5K

PROGRAM II J- FALA 407 m 
i UKF 66,62, łilHz: 8 „Moskwa z 
melodią i piosenką — słuchaczom 
polskim”; 10.01 Muz. popularna; 
10.30 Transm. z uroczystego odsło­
nięcia Pomnika Ofiar Faszyzmu w 
Oświęcimiu — Brzezince; 12.50 Po­
ranek symf. w wyk. Ork. Filhar­
monii Nowojorskiej p/d L. Bern­
steina; 13.47 Gra „Studio M-2”; 14 
Pozn. konc. życzeń; 15 Dla dzieci 
„Baśń o wiośnie i rycerzu ze zło­
tym pierścieniem”; 15.45 Gra Ze­
spół B. Hardego; 16.30 Konc. cho­
pinowski; 17.05 „O czym mówią

Ozisśaj początek

Odpowiednio przygotowani 
rachmistrze ruszają w teren

VA7 związku z tym, że dzisiaj rozpoczyna się sumaryczny 
’’ spis zasobów mieszkaniowych rozmawialiśmy z kie­

rownikiem Wydziału Gospodarki Komunalnej i Mieszkanio­
wej Prezydium RN Poznania, A. Kirychem.

— Czy rachmistrze spisowi zo­
stali odpowiednio przygotowani 
do wyznaczonego im zadania?

— 10 i 11 tego miesiąca od­
bywały się szkolenia rach­
mistrzów w dzielnicowych biu 
rach spisowych, działających 
przy prezydiach dzielnicowych 
rad narodowych. Każdy rach­
mistrz otrzymał specjalną in­
strukcję oraz formularze spra 
wozdawcze. Ponadto każdy 
rachmistrz będzie dysponował 
wyciągiem z wykazu nieru­
chomości znajdujących się na 
terenie przydzielonego mu ob­
wodu.

— Czy przeprowadzenie spisu 
wymaga od rachmistrzów znajo­
mości wielu formularzy?

— Bynajmniej. Ma on do 
czynienia tylko z czterema 
formularzami, z czego tylko 
jeden jest podstawowym ar­
kuszem spisowym. Następne 
dwa stanowią niejako formu­
larze pomocnicze, które nie 
będą miały powszechnego za­
stosowania, a czwarty formu­
larz jest prostym, nieskomnli- 
kowanym zestawieniem zebra 
nych informacji z całego ob­
wodu spisowego.

— W jakim stopniu spis będzie 
absorbował ludność miasta?

— Prawie w ogóle. Z uwagi 
bowiem na sumaryczny cha­
rakter spisu, osobami udzie­
lającymi informacji będą głów 
nie administratorzy lub wła­
ściciele domów. Jedynie w spo 
radycznych przypadkach może 
zaistnieć potrzeba odwiedze­
nia niektórych mieszkań. Ale 
to tylko wtedy, gdy informa­
cje podawane przez admini­
stratorów lub właścicieli do­
mów będą budziły wątpliwo­
ści.

— Zatem wiarygodność i rzetel­
ność danych uzyskanych poprzez 
spis będzie w decydującym 
stopniu zależeć od informacji 
podawanych przez administrato­
rów bądź właścicieli domów?

— Tak. Do nich też kieruje­
my apel o ułatwienie pracy

Nie było warunków
tym 20. II. br. zlikwidował pod­
ległą sobie jednostkę.

Bufet ten zaopatrzony był tyl­
ko w słodycze i papierosy. Na­
pojów chłodzących nie prowadzo­
no z uwagi na brak bieżącej wo­
dy, gdyż odpowiedniej instalacji 
wodociągowej nie można zainsta­
lować ze względu na usytuowa­
nie pionów doprowadzających wo 
dę.

Uzupełniając informujemy, że 
w opracowywanych planach bu­
dowy zaplecza Teatru Polskiego 
przewiduje się znaczne poszerze­
nie części użytkowej widowni, 
przeznaczonej dla publiczności. 
M. in. przewiduje się budowę pa­
larni oraz odpowiednio zagospo­
darowanego bufetu.

Z-ca dyrektora 
mgr W. Wilanowski

na świecie”; 17.30 Podwieczorek 
przy mikrofonie; 19 Rewia piose­
nek; 19.30 Teatr PR — Studio 
współczesne: „Raport o gruszce”; 
20.10 Mel. rozrywk. kompozytorów 
polskich; 20.32 Zesp. wokalne w 
muz. rozrywk.; 21.22 Muz. tan.; 
22 Ogólnopol. pozn. wiadomości 
sport.; 22.30 „Niedzielne wieczory 
muzyczne”; 23.43 Mel. na dobra­
noc;

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, 17, 21, 23.50.

PROGRAM III — UKF 69,74 
MHz: 18.05 Niedzielne rytmy; 18.40 
Koń by się uśmiał; 19 Dla ciebie, 
dla mnie, dla was; 19.25 „C. K. De­
zerterzy”; 19.35 Nasze muzyczne 
premiery; 19.30 Piosenki Bułata 
Okudżawy; 20.19 Przed laty pe­
wien młodzian żył; 20.30 R. Wa- 
sęhko i jego płyty — Big Band 
Manny Albana; 21 Rzeczywistość 
? poezja; 21.15 Mój magnetofon; 
21.35 „Paweł i Agnieszka”; 21.50 
Opera Modesta Musorgskiego — 
„Chowańszczyzna”; 22.07 Śpiewa 
Pat Suzuki; 22.15 UU-KF? — ma­
gazyn; 22.55 „Odyseja” — Home­
ra; 23 „Muzyka nocą”; 23.50 Śpie­
wa Vi© Damońe.

TELEWIZJA

SOBOTA: 10.55 — Geografia (kl. 
V); 11.25—13.50 — „Wielka szan­
sa” — fab. film franc.; 16.05 — 
Program Tygodnia; 16.25 — ^la 
nauczycieli — „Ocena”, część II; 
16.50 — Wiadomości; 17 — Dla 
młodych widzów — „XI-A”; 17.20 
— „Spotkania z przyrodą”; 17.50 
— „Gawędy Wilków Morskich”; 
18.05 — „Tele-Echo”; 18.50 —„Lek­

rachmistrzom spisowym. Spra 
wa ta znajduje swój wyraz w 
rozplakatowanym w mieście 
obwieszczeniu Prezydium Ra­
dy Narodowej Poznania z 10 
bm. Znaczne ułatwienie w 
pracy będą mieli rachmistrze 
w zakresie przeprowadzenia 
spisu budynków będących w 
administracji dzielnicowych 
zarządów budynków miesz­
kalnych, które sporządziły w 
tym celu specjalne zestawie­
nia pomocnicze, (pa)

II Koncert Kameralny 
Muzycznej Wiosny

W ramach VII Poznańskiej 
Wiosny Muzycznej, organizo­
wanej przez Związek Kompo­
zytorów Polskich — Koło Poz­
nańskie, Państwową Filharmo 
nię. PTM im. Wieniawskiego, 
Operę im. S. Moniuszki i 
PWSM — odbędzie się we wio 
rek, 18 bm w auli UAM, o 
godz. 19.30 drugi koncert ka­
meralny.

Udział w nim wezmą: zespo 
ły kameralne pod dyrekcją 
Zdzisława Szostaka oraz soliś­
ci: Wanda Jakubowska (so­
pran), Anastazja Tomaszewska 
(sopran), Aleksandra Imalska 
(mezzosopran), laureatka Mię­
dzynarodowego Konkursu 
„Bel canto” w Liege w 1963 r.

W programie: A. Hundziak 
Liryki do tekstów Safony. 

Z. Bujarski — Kompozycja ka 
meralna, Z. Penherski — Mu­
zyka uliczna w czterech częś­
ciach, R. Cardo — Muzyka na 
smyczki (prawykonanie) i E. 
Twardoch — Kręgi (prawyko­
nanie). (na)

INFORMUJEMY
Kandydaci na studia prawnicze 

mogą przybyć na spotkanie z 
przedstawicielami władz Wydzia­
łu Prawa UAM i studentami w 
niedzielę, 16 bm., o godz. 15 do 
sali przy al. Stalingradzkiej 1.

„Drzwi otwarte” na Wyższej 
Szkole Sztuk Plastycznych trwać 
będą dzisiaj, 15 bm., i 6 maja br., 
od godz. 11.

Informacyjne zebranie dla kan­
dydatów na studia na wydziałach: 
Ogólno-Ekonomicznym i Handlo- 
wo-Towaroznawczym WSE odbę­
dzie się w niedzielę, 16 bm., o 
godz. 10, w auli uczelni przy ul. 
Marchlewskiego.

Otwarcie wystawy monotypii I 
akwarel Czesława Muczka odbę­
dzie się dzisiaj o godz. 18 w Domu 
Kultury Drukarza, ul. Inżynier­
ska 10. Wystawa będzie otwarta 
w godz. 17—20.

Wręczenie nagród zwycięzcom 
konkursu rysunkowego 10-latków 
odbędzie się dzisiaj o godz. 17, w 
Klubie „Mozaika”, St. Rynek 
73/74.

Politechnika Poznańska przypo­
mina, że termin składania podań 
dla kandydatów na I rok studiów 
dla pracujących (wieczorowych i 
zaocznych) — upływa 15 bm.

cja Historii” — „Rzecz o Oświęci­
miu”; 19.20 — Dobranoc; 19.30 — 
Monitor; 20 — Czy to się podoba” 
— program rozrywkowy; 21 — 
Dziennik; 21.25 — „Largo z Sona­
ty H-moll” — reportaż; 21.40 — 
Wiadomości sportowe; 21.50 — 
„Wielka szansa” — fab. film fran­
cuski (lat 16);

NIEDZIELA: 8.05 — Politechni­
ka TV — Fizyka; 8.40 — Politech­
nika TV — Fizyka; 9.10 — Po­
litechnika TV — Matematyka; 9.40 
— Film z serii — „Siadami kpt.

Cooka” — ode. III; 10.40 — „Re- 
quiem dla czterech milionów” — 
rep. TV z uroczystości odsłonię­
cia Międzynarodowego Pomnika w 
Oświęcimiu — Brzezince; 13 — 
„Wielkie dni szarego człowieka”; 
13.50 — „Przemiany”; 14.15 — TV 
Teatr Lalek — B. Leśmian — „Cu­
downa lampa Aladyna”; 15.15 U- 
roczysty koncert z okazji odsło­
nięcia Pomnika Ofiar Oświęcim­
skich w Oświęcimiu; 15.50 — PKF; 
16 — „Proboszcz” z cyklu — „Lu­
dzie i zdarzenia”; 16.15 — Szkla­
na niedziela; 16.30 — „Spotkanie 
z pisarzem — St. Wiechecki — 
Wiech; 16.55 — Szklana niedziela; 
17.05 — „Ostatni miesiąc jesieni” 
— film fab. prod. radź.; 18.25 — 
Szklana niedziela; 18.35 — „Oj­
ciec” — film TV prod. polskiej; 
19 — Słownik wyrazów obcych; 
19.20 — Dobranoc i dziennik; 20 — 
Sprawozd. film, z uroczystego od­
słonięcia Międzynarod. Pomnika 
Ofiar Oświęcimskich; 20.40—„Dro 
ga nadziei” — film fab. prod. wło­
skiej; 22.20 — Niedziela sporto­
wa;

TV zastrzega prawo do zmian.


